
Delegacja Wydziału 
Propagandy KC KPZR 

gościła w Polsce
Na zaproszenie Wydziału 

Propagandy, Prasy i Wydaw­
nictw KC PZPR, w dniach od 
4 do 12 bm. przebywała w Pol­
sce delegacja Wydziału Pro­
pagandy KC KPZR pod prze­
wodnictwem z-cy kierownika 
tego Wydziału Georgii Smir- 
nowa.

Delegacja została przyjęta 
przez członka Biura Politycz­
nego, sekretarza KC PZPR Ja­
na Szydlaka i sekretarza KC 
Jerzego Łukaszewicza, a także 
przeprowadziła rozmowy w 
Wydziale Propagandy, Prasy i 
Wydawnictw KC PZPR. Goś­
cie odbyli spotkania w Komi­
tecie dzs Radia i Telewizji, Pol­
skiej Agencji Prasowej, RSW 
„Prasa — Książka — Ruch” i 
w Ośrodku Badania Stosun­
ków Wschód — Zachód. Dele­
gacja przebywała również na 
terenie województw: katowic­
kiego i krakowskiego. (PAP)

Ważkie uchwały 
Sądu Najwyższego

Sąd Najwyższy uchwalił „Wy 
tyczne wymiaru sprawiedli­
wości i praktyki sądowej” w 
dwóch ważkich społecznie dzie 
dżinach spraw.
• Jedna z uchwał dotyczy 

piawidłowego karania spraw­
ców gwałtów — przestępstw, 
które spotykają się ze szcze­
gólnym potępieniem opinii.
• Druga uchwała dotyczy 

stosowania przez sądy, tego 
przepisu prawa cywilnego, któ 
ry stwierdza, że to, co zostało 
świadczone świadomie w za­
mian za dokonanie czynu za­
bronionego lub sprzecznego z 
zasadami współżycia społeczne 
go (np. łapówka, handel 
narkotykami czy dewizami) — 
ulega przepadkowi na rzecz 
Skarbu Państwa, niezależnie, 
oczywiście od odpowiedzial­
ności karnej sprawcy.

12 bm. I Prezes SN — Jerzy 
Rafia oraz prezesi: Izby Cy­
wilnej SN — Jan Pawlak i Iz 
by Karnej SN — Franciszek 
Wróblewski zapoznali dzienni 
karzy z treścią wytycznych.

PAP

Dobre warunki pracy — lepsza realizacja zadań

Rola związków zawodowych
w procesie zwiększania produkcji

Jednym z podstawowych zadań związków zawodowych 
jest stworzenie ludziom takich warunków pracy, które ma­
ksymalnie ułatwiłyby wykonanie trudnych, tegorocznych za­
dań produkcyjnych — oto podstawowy wniosek z narady ak­
tywu kierowniczego zarządów głównych i wojewódzkich rad 
związków zawodowych, która odbyła się 12 bm. w Warsza­wie.
Jak podkreślano, działalność 

związków zawodowych, w 
większym niż dotychczas stop­
niu oowinna objąć m. in. pra­
widłowe prowadzenie gosno- 
darki materiałowej w zakła­
dzie pracy. Chodzi tu nie tylko 
o oszczędność, lecz również o 
walkę z marnotrawstwem.

Aktywnie działajaca organi­
zacja związkową, a także sa­
morząd robotniczy muszą po­
nadto pamiętać o swej roli w 
szybszym osiąganiu przez no­
we inwestycje pełnych mocy 
produkcyjnych. Na tej płasz­
czyźnie stać sie one muszą 
pełnowartościowrm partnerem 
kierownictwa zakładu.

Utrzymującą się wysoka ab- 
sencia powoduje znaczne stra­
ty gospodarcze i społeczne. Na­
dal wiele jest przypadków ła­
mania dyscypliny pracy. Wal­
ka o ład i porządek, stwarza­
nie atmosfery społecznej deza­
probaty wobec tych, którzy 
Pracuia niesolidnie i klimatu 
szacunku wokół przodowni­
ków i ludzi dobrei robołv — 
oto podstawowe zadania dzia­
łacza związkowego w każdym 
zakładzie pracy.

Wiele uwagi przywiązywać 
należy do wszelkich inicjatyw 
społecznych, mających na ce­
lu podnoszenie efektów pro­
dukcyjnych. Problem ten bę­
dzie przedmiotem obrad majo­
wego Plenum CRZZ.

% pozytywną opinia środo­
wisk związkowvch spotkała się 
jedna z takich inicjatyw — u- 
biegląroc-ny konkurs „Stać 
nas na więcej i lepiej*’, zorga-

Podpisanie protokołu handlowego na lata 1973-75

P. Jaroszewicz rozpoczyna
podróż po Indiach

Zakończenie rozmów L. Breżniew G. Pompidou

Polityka zgody i współpracy
Wspólny komunikat radziecko-francuski

Wczoraj zakończyły się w Delhi oficjalne rozmowy pol­
sko-indyjskie. Na piątkowym posiedzeniu plenarnym oma­
wiano zagadnienia międzynarodowe. Ze strony polskiej 
Piotrowi Jaroszewiczowi towarzyszyło grono
działaczy 
G a n d h i 
nicznych,

państwowych, stronę indyjską oprócz I n d i r y 
reprezentowali m. in. ministrowie: spraw za gra-

Swaran Slngh
Wyniki rozmów zostaną

przedstawione w dokumen­
tach końcowych, które ogłosi 
się na zakończenie wizyty 
Piotra Jaroszewicza.

W sobotę premier Jarosze­
wicz rozpoczyna podróż po In 
diach, podczas której zwiedzi 
zakłady przemysłowe i ośrod­
ki naukowe w Bangalurze i 
Bombaju oraz zapozna się z 
zabytkami kultury indyjskiej 
w Agrze i Adżancie.

Protokół handlowy między 
.Polską a Indiami na lata 1973 
— 75, przewidujący dynamicz­
ny wzrost obrotów, podpisano 
w’piątek w Delhi w obecności 
premierów obu krajów, pani 
Indiry Gandhi i Piotra Jaro­
szewicza.

Zgodnie z protokołem, który 
podpisali ministrowie handlu 
zagranicznego: Tadeusz Ole-
chowski i 
wzajemne 
będą w

Lalit N. Mishra, 
obroty towarowe 

1975 r. dwukrotnie
większe niż w roku ubiegłym.

Jednocześnie zastępca prze­
wodniczącego Komisji Plano­
wania PRL. Henryk Kisiel i 
indyjski minister górnictwa i 
hutnictwa, Mohan Kumara- 

nizowany staraniem CRZZ. 
„Expressu Wieczornego” i „Gło 
su Pracy”. Pomyślany jako 
wsparcie ..Akcji 20 miliardów” 
przyniósł on w efekcie dodat-

Dokończenie na str 2
W1A/WWVWWWW\AAAAAAMAA/W\AĄĄAAAAARAĄAAAAAA/)AAAĄAA1VIAAAAA/WWWWWWWWWWW |

PAMADIO-INF.WtTEl EFONEM
RADp*NF

W 
rA/X/°

PAP

W

Współpraca polsko syryjska
W Damaszku odbyło się posie­

dzenie polsko-syryjskiej komisji 
współpracy gospodarczej. Dokona­
no oceny dotychczasowych 
ków wymiany handlowej 
obu krajami oraz podjęto 
dla jej zwiększenia w 1973

wyni- 
między 
środki

Stosunki NRD - USA
Stały obserwator NRD w ONZ 

ambasador H. Grunert złożył w 
czwartek wizytę stałemu przedsta 
wicielowi USA w ONZ G. Busho­
wi. Rozmowa, dotyczyła przede 
wszystkim sprawy nawiązania sto­
sunków dyplomatycznych między 
NRD a USA.

Leki dla Wietnamu
Rada Ekumeniczna kościołów 

poinformowała, że zamierza wy- 
leków i nasłać do Hanoi 14 ton

rzędzi chirurgicznych wartości 300
tys. dolarów. Leki i instrumenty 

przekazanechirurgiczne zostana
do Hanoi via Moskwa, w dwóch 
partiach Zakuoiono ie z fundu- 

i planowania, D u r g a D h ar.

mangalam podpisali w piątek 
protokół o wynikach rozmów 
na temat rozwoju długofalo­
wej współpracy ekonomicznej. 
Rozmowy te przeprowadziły w 
dniach 4 — 10 bm. delegacje 
gospodarcze obu stron. Zgod­
nie z protokołem stała polsko- 
indyjska komisja współpracy 
gosoodarczej zbierze się w 
maju br. w Warszawie, aby 
rozpatrzyć wnioski w sprawie 
zacieśnienia współpracy, opar 
tej na wieloletnich porozumie 
niach.

☆
W piątek rano premier 

Piotr Jaroszewicz zwiedził w 
Polskim Ośrodku Informacyj­
nym w Delhi wystawę, prezen 
tującą artykuły powszechnego 
użytku, które kupujemy w 
Indiach. (PAP)

Kontakty portowego 
Szczecina z Indiami
W ciągu ostatnich lat kapi­

tanat portu Szczecin dwudzie­
stokrotnie zarejestrował statki 
z indyjską banderą przy na­
brzeżach. Kolory pomarańczo- 
wo-biało-zielony z „kołem ży­
cia” pośrodku, symbolizują­
cym pokój i starą kulturę in­
dyjską. zwiastowały przybycie 
do Polski ładunków juty i 
przędzy z Bombaju czy Ma­
drasu.

Statki Polskiej Żeglugi Mor­
skiej są częstymi gośćmi por­
tów indyjskich. Przeciętnie, 
rocznie do portów w Bombaju. 
Cochim. Karwar. Kandla. Ma­
dras i Paradip zawija 30 jed­
nostek polskich z ładunkami 
siarki i mocznika, biorac w 
drogę powrotną rudę. Odbior­
cami wysokiej jakości rudv in­
dyjskiej jest m. in. Huta 
„Szćzecin”.

Również przez Szczecin pro­
wadza do Indii stałe rejsy stat-
ków 
nych 
linii 
dwie

Polskich Linii Oceanicz- 
z Gdyni Miesięcznie, na 
tej pływaja iedna lub 
jednostki. (PAP)

szów przekazanych przez organi­
zacje kościelne: Francji, Szwajca­
rii, NRF. Holandii, Danii. Norwe­
gii. Szwecji i W. Brytanii. Prawo 
sławny kościół rosyjski poniesie 
koszty transportu tvch przesyłek 
z Moskwy do Hanoi.

Strajk we Włoszech
Wczoraj po północy rozpoczął 

się we Włoszech strajk powszech­
ny, na znak protestu przeciwko po 
lityce gospodarczo-społecznej rzą­
du. Wysuwa się żądanie ustąpie­
nia gabinetu G. Andrenttiego, któ­
ry nie potrafi przeprowadzić grun 
łownych i reform.

Protesty w Berlinie Zach.
Przed gmachem amerykańskiego 

centrum propagandy „Amerika 
Haus” -w Berlinie Zachodnim od­
była się demonstracja protestacyj 
na zachodnioberlińskich socjalde­
mokratów. Protestowali oni prze­
ciwko bombardowaniom przez lot­
nictwo USA obszaru DRW 1 doma 
gali się natychmiastowego ich 
przerwania oraz przywrócenia po­
koju w Wietnamie.

Przewodniczący młodzieżowej 
przvbudówki Partii Socjaidemokra 
tycznej ,,.Iungsozialisten•’ A. Straub 
oświadczył, że organizacja ta na 
znak solidarności z narodem wiet­
namskim przekazała na fundusz 
TRR RWP 20 tysięcy marek.

W piątek, w Zasławiu koło Mińska, zakończyły się rozmo­
wy sekretarza generalnego KC KPZR, Leonida Breż­
niewa z prezydentem Francji, Georgesem Pompi­
dou. Tego samego dnia zakończyły się rozmowy radzieckie­
go ministra spraw zagranicznych Andrieja Gromyki 
z francuskim ministrem spraw zagranicznych, M a u r i c e
Schumannem.
W piątek po południu opu­

blikowano też wspólny komu­
nikat z rozmów Leonida Breż­
niewa z Georgesem Pompidou. 
Komunikat głosi, iż rozmowy 
przebiegały w atmosferze zau­
fania i wzajemnego zrozumie­
nia, zgodnie ze szczególnym cha 
rakterem stosunków przyjaźni 
i szacunku między narodami 
Związku Radzieckiego i Fran­
cji.

Wspólny komunikat podkre­
śla, że L. Breżniew i G. Pom­
pidou omówili węzłowe pro­
blemy międzynarodowe. Doko­
nali wymiany poglądów na 
rozwój stosunków między 
ZSRR a Francją oraz na moż­
liwość pogłębienia tych sto­
sunków w różnych dziedzinach. 
Stwierdzili orn. iż polityka zgo­
dy i współpracy jest w sto- 

francu-sunkach radziecko
skich polityka stałą i nabiera 
coraz większej wagi w życiu 
międzynarodowym.

L. Breżniew i G. Pompidou 
poświeć :liszczególną uwagę

rozwojowi sytuacji w Europie.
Podkreślając raz jeszcze do­

niosłe znaczenie, jakie ZSRR 
i Francja orzywiązują do ogól­
noeuropejskiej konferencji w 
sprawie bezpieczeństwa i 
współpracy strony deklarują 
swe wielostronne konsultacje 
przygotowawcze w Helsinkach 
szybko doprowadziły do osiąg-’ 
nięcia ogólnego porozumienia i 
aby sama konferencja zwołana 
została w ciągu najbliższych 
miesięcy.

Komunikat podkreśla, iż L. 
Breżniew i G. Pompidou wy­
razili głębokie zaniepokojenie 
z powodu kontynuowania woj­
ny i obcej interwencji w Indo- 
chinach oraz zwlekania z po­
litycznym uregulowaniem kon­
fliktu. Dali oni wyraz swej 
nadziei, że toczące się obecnie 
rokowania bezzwłocznie do­
prowadza do uregulowania te­
go konfliktu.

Związek Radziecki i Francja 
wyraziły także głębokie zanie­
pokojenie tym. że sytuacja na 
Bliskim Wschodzie nadal po-

Delegacja DRW w CSRS
W Czechosłowacji przebywa obec 

nie czadowa delegacja gospodar­
cza DRW. Delegacja DRW przyby­
ła z wizytą oficjalną, aby rozpa­
trzyć ze stroną czechosłowacką 
możliwości rozszerzenia wzajemnej 
współpracy w roku 1973.

Zjazd KP Danii
W płatek rozpoczął się w Kopen 

hadze Zjazd Komunistycznej Par­
tii Danii. Bierze w nim udział o- 
kolo 350 delegatów a także przed­
stawiciele 20 bratnich partii komu 
nistvcznvc.h I robotniczych. Ucze­
stnicy zjazdu, który trwać będzie 
3 dni, omówią m. in. program 
działalności partii, przewidujący 
walkę o poprawę bvtu mas pracu 
jących 1 umocnienie pokoju na 
kontynencie europejskim.

J. Arafat ponownie wybrany
W Kairze zakończyła się sesja 

Palestyńskiej Rady Narodowej. W 
piątek, na ostatnim swym posie­
dzeniu. Rada ustaliła skład Komi­
tetu Wykonawczego Organizacji 
Wyzwolenia Palestyny. Na stano­
wisko przewodniczącego nonownie 
został wybrany J. Arafat.

Krvzvs gospodarczy W, Brytanii
Brvtvjskie Ministerstwo Hand’u 

podało dane świadczące o ciąg- 
łvm zwiększaniu sie deficytu bi­
lansu handlowego Zjednoczonego

POZNAŃ 
SOBOTA
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1973

zostaje niebezpieczna. Wypo­
wiedziały się raz jeszcze za 
koniecznością realizacji rezolu­
cji Rady Bezpieczeństwa NZ z 
22 listopada 1967 r.

L. Breżniew i G. Pompidou 
potwierdzili, iż przywiązują

Poufne rozmowy

12 bm. w Git-8ur-Yvette pod Paryżem odbyły się kolejne po­
ufne rozmowy między specjalnym doradcą delegacji DRW na 
konferencję paryską Le Duc Tho, a doradcą prezydenta Nixc- 
na, Henry Kissingerem. Le Duc Tho (z lewej) i szel delegacji 
DRW na konferencję paryską Xuan Thuy — przed rozpoczę­

ciem rozmów.
CAF — Photofax (telefoto)

Usprawnienia w obsłudze
kredytowej rolników

Zwiększenie oddziaływania kredytem na rozwój produkcji 
towarowej, zwłaszcza przez podejmowanie specjalizacji oraz 
organizowanie zespołowych form działania — temu zasadni­
czemu celowi podporządkowana jest polityka w zakresie po­
mocy finansowej dla gospodarstw chłopskich.
Na potrzeby bieżącej pro­

dukcji rolnej oraz na inwesty­
cje przeznacza się w tym ro­
ku ogółem przeszło 35 mld. zł. 
z czego ponad 10 mld zł — o 1 
mld zł wiecej niż w ubr. — 
na budownictwo. Wzrost ten

Królestwa. co staje sie .już tam 
poważnym problemem gospodar­
czym. Z danych Ministerstwa wy­
nika, że deficyt wynosił w grud­
niu 93 min funtów szterlingów wo 
bec 81 min w listopadzie i 46 min 
w październiku. Grudzień był dzie 
siątym z kolei miesiącem, w któ­
rym koszty importu poważnie 
przewyższały wartość brytyjskiego 
eksportu. W Londynie opubliko­
wano także informacje, świadczą­
ce o spadku inwestycji przemysło 
wych.

Ofensywa wojsk khmerskich
Khmerskie siły wyzwoleńcze 

zbliżają się coraz bardziej do sto­
licy Kambodży, Phnom Penh. Woj 
ska rządowe zostały wyparte z po 
zycjl, zajmowanych na wschod­
nim brzegu Mekongu.

Pakistańscy wojskowi w Pekinie
Do Pekinu nrzvbyła Di a tek
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szczególną wagę do pogłębie­
nia dwustronnych stosunków 
radziecko — francuskich. Z za­
dowoleniem stwierdzili, że 
konsultacje polityczne między 
obu krajami stały się stałym 
elementem współpracy radzie­
cko — francuskiej.

G. Pompidou zaprosił L. 
Breżniewa do złożenia wizyty 
we Francji w celu kontynuo­
wania wymiany poglądów w 
terminie, który zostanie dodat-

Dokończenie na str. 2

uzasadniają zamierzenia inwe­
stycyjne rolników, którzy dą­
żą do rozbudowy zaplecza in- 
wentarskiego gospodarstw,
wznoszą większe obiekty wy­
magające tym samym wyż­
szych nakładów, 
dza się w br. 
dogodne warunki 

Wprowa- 
bardziej 

udzie-
lania pożyczek: dotyczy to za­
równo niższego oprocentowa­
nia niektórych z nich, jak też 
nowych form kredytowania.

Duże znaczenie dla szybsze­
go zwiększania liczby pełno­
sprawnych „warsztatów rol­
nych” mają uruchomione w br. 
kredyty dla rolników, którzy 
kupują grunty z Państwowego 
Funduszu Ziemi, bądź przyj­
mują gospodarstwa no rodzi­
cach, a także — zaniedbane e- 

np. od ludzikonomicznie
starych, nie posiadających na­
stępców. Nowi użytkownicy 
mogą obecnie korzystać z po­
życzek przeznaczonych na ca­
łość potrzeb związanych z za­
gospodarowaniem, a wiec za­
równo na inwestycje, jak i na

Dokończenie na str. 2

pakistańska delegacja wojskowa. 
Agencja Nowe Chiny poinformowa 
ła, że wojskowi nekistańscy prze­
bywać be* a w ChRL z „wizytą 
dobrej woli”.

Zachmurzenie umiarkowane z 
rozpogodzeniami, tylko w zachod­
niej połowie kraju przeważnie du­
że. Lokalnie mgły, opady marzną­
cej mżawki powodującej gołoledź 
lub słabego śniegu. Temperatura 
około 0 tylko na wschodzie od 0 
do —2 st. Wiatry słabe i umiar^o 
wane. przeważnie z kierunków 
północnych.
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Włoska próba sił
Potężny strajk powszechny, który wybuchł na Półwyspie 

Apenińskim, ogarniając kilkanaście milionów ludzi pracy, 
ma tym razem charakter nie tylko ekonomiczny, lecz — 

I to przede wszystkim — polityczny. Jest to jakby próba sił mię­
dzy centro-prawicowym rządem premiera Andreottiego, a związ­
kami zawodowymi, reprezentującymi klasę robotniczą I postępo­
we siły lewicowe.

Przywódcy tych związków wyraźnie oświadczyli, że proklamo­
wał! strajk na znak protestu przeciwko nieudolnym rządom koa­
licji chadecko-liberalnej, która nie potrafiła dotąd rozwiązać żad­
nego z nabrzmiałych problemów, nurtujących włoskie życie po- 
Irtyczne i społeczno-gospodarcze.

Gabinet Andreottiego, wbrew wielokrotnym obietnicom, nie za­
początkował w ciągu półrocznego okresu sprawowania władzy 
żadnych z zapowiedzianych reform w takich dziedzinach, jak: 
służba zdrowia, oświata, czy walka z biurokracją. Wciąż otwarty 
pozostaje problem bezrobocia i aktywizacji zaniedbanej ekono­
micznie południowej części kraju.

Strajk powszechny, poprzedzony kilkumiesięcznym okresem 
żmudnych I bezowocnych przetargów między rządem i praco­
dawcami z jednej strony, a związkami zawodowymi z drugiej, u- 
wydatnlł również, jak kruche są podstawy, na których opiera swe 
Istnienie, gabinet Andreottiego — pierwszy od 10 lat rząd wio­
ski, w którego skład nie wchodzą przedstawiciele socjalistycznej 
lewicy. Natomiast wejście do tego gabinetu prawicujących libe­
rałów z miejsca wzbudziło sprzeciw licznych odłamów opinii pu­
blicznej i uznane zostało po prostu za wyzwanie rzucone pod ad­
resem świata pracy i postępowych sił we Włoszech.

Przypomnijmy, że głównym powodem nieobecności socjalistów 
w rządzie Andreottiego są ich związki z Partią Komunistyczną, 
reprezentującą w Italii siłę polityczną, z którą musi się liczyć 
każdy gabinet.

Raz jeszcze potwierdza się prawda ,że władza państwowa we 
Włoszech nie może być skutecznie sprawowana i oparta na trwa­
łych fundamentach, jeśli wymierzona jest przeciwko lewicy i chce
obejść się bez jej udziału w kierowaniu krajem.

J. S.

ZMS przed V Zjazdem

Bogaty dorobek
wielkopolskiej młodzieży

80 delegatów ze środowisk robotniczych, studenckich i ucz­
niowskich reprezentować będzie wielkopolską delegację ZMS 
na V Zjeździe tej organizacji, który obradować będzie 16—18
lutego br. w Warszawie.
Dorobek, z którym uda 

■wielkopolska organizacja 
Zjazd, jest bogaty.

Realizując wskazania 
Zjazdu PZPR, przystąpiono

się 
na

VI 
do

szeregu akcji ogólnonarodo­
wych, wzbogacając je inicjaty­
wami własnymi. Na szczególne 
wyróżnienie zasługują takie 
przedsięwzięcia, jak akcje w 
środowisku robotniczym („Mło­
dzież dla postępu”), studenckim 
(„Kadry dla postępu”) i środo­
wisku uczniowskim („Wiedza 
dla przyszłości”). 162 min zł dał 
gospodarce narodowej Turniej 
Młodych Mistrzów Gospodar­
ności. Drugi raz zetemesowcy 
zajęli pierwsze miejsce w Tur­
nieju Młodych Mistrzów Techni 
ki w kategorii młodzieży stu­
denckiej.

Dzięki młodzieżowemu patro­
natowi mieszkaniowemu odda­
no 135 mieszkań na Ratajach i 
40 mieszkań w Kaliszu. W Ko­
ninie ZMS kończy budowę blo­
ku. W akcji młodzieżowego 
patronatu ZMS, do końca 5- 
latki wybudowanych będzie do 
datkowo w województwie 2.600

mieszkań. ZW ZMS sprawował 
też patronat nad odbudową 
„Stomila”, a obecnie patronuje 
budowie fabryki domów w Su­
chym Lesie.

Niemały jest też dorobek ZW 
ZMS w pracy z młodzieżą szkol 
ną, świadczą o tym chociażby 
udane akcje „Opis” i „Kraj-
obraz” zmierzające do ochrony 
środowiska, powołanie Młodzie­
żowego Towarzystwa Przyjaciół
Akademii Nauk, objęcie opieką 
młodzieży w Ochotniczych Huf­
cach Pracy.

Wyraźnie wzrósł autorytet 
zetemesowskiej organizacji. 
Liczba członków ZMS w Wiel- 
kopolsce wzrosła obecnie do 105 
tysięcy osób. Szczególnie licznie 
wstępowali w ub. r. do organi­
zacji przedstawiciele kadry in-

Kopalnie węgla koksującego • Ekspertyzy dla górnictwa 
• Niezawodne „Ursusy44 • Kombinat nawozów sztucznych 

• Dla potrzeb budownictwa mieszkaniowego

Polskie obiekty w Indiach
Wśród krajów Trzeciego Świata Indie są jednym z naj­

większych naszych kontrahentów handlowych, czego wyra­
zem — stale wzrastająca wartość wzajemnych obrotów. Na 
rynek ten dostarczamy m. in. artykuły przemysłu lekkiego, 
chemicznego i maszynowego, a także kompletne obiekty prze­
mysłowe. Polskie towary i nasi fachowcy są tam cenieni bar­
dzo wysoko.

Przykładem korzystnej współ 
pracy może być m. in. budo­
wa dwóch kopalń węgla kok­
sującego, .powstających obecnie 
w miejscowościach Sudambihu 
i Monidihu. Obiekty te budo-

Giełda w Łodzi

„Analiza wartości" 
źródłem oszczędności
12 bm. w Łodzi odbyła się 

pierwsza w kraju giełda doku
mentacji rozwiązań proble-
mów techniczno-ekonomicz­
nych przy pomocy „analizy 
wartości”. Jest to kolejna ini­
cjatywa Zjednoczenia Przemy 
słu Przędzalń Czesankowych. 
„Czesanka”, będąca prekurso­
rem stosunkowo mało jeszcze 
u nas popularnej metody „ana 
lizy wartości”, ma już w 
swoim dorobku 24 tematy roz
■wiązane tym 
bem, których 
niosło efekty 
min zł.

Na giełdzie

właśnie sposo- 
wdrożenie przy- 
obliczane na 27

wystawiono na
sprzedaż kilkanaście opraco­
wań, obejmujących takie pro­
blemy, jak zwiększenie wydaj 
ności maszyn i urządzeń, za­
stępowanie surówców importo 
wanych krajowymi, obniżenie 
kosztów niektórych operacji, 
podniesienie atrakcyjności wy 
robów, zmniejszenie ilości od­
padków, usprawnienie gospo­
darki magazynowej itp. Znacz 
ną część tych prac sprzedano 

' " niektóre„na pniu”, przy czym 
rozwiązania zakupiło 
fabryk.

Bodźcem do zajęcia

po kilka

się „ana
lizą wartości” w przedsiębior­
stwach stał się m. in. konkurs 
ogólnobranżowy, którego wy­
niki ogłoszone zostały bezpo­
średnio przed giełdą. Pierwsza 
nagroda przypadła w udziale 
zakładom „Elanex” w Często-
chowie, dwie drugie — zakła- 

żynieryjno-technicznej w zakła I dom „Wlatex” we Wrocławiu 
dach pracy, (bg) I i „Waldoro” w Bielsku. (PAP)

Nadużycia w Poznańskiej 
Spółdzielni Mleczarskiej

szyn i urządzeń. Produkcja 
tych zakładów pozwoli zmniej 
szyć wydatnie olbrzymi defi­
cyt mieszkaniowy, jaki obecnie
istnieje w tym mieście.

Nowe władze KP PZPR 
w Gnieźnie

Jak już informowali^- 
Powiatowa Konferencja Spra 
wozdawczo-Wyborcza, obra-dująca 11 bm. w Gnieź 
nie dokonała wyboru nowe/ 
Komitetu Powiatowego PZPR 
który powołał egzekutywę k0 ’ 
mitetu Powiatowego i je^* 
sekretariat. I sekretarzem KP 
PZPR w Gnieźnie został po- 
nownie Kazimierz Jankowski 
a sekretarzami: Janina Szczeń 
baciuk, Henryk Szyda, Woj 
ciech Kus i Zygmunt Swier.

I czyński. (jw)(PAP) I czyński. (jw)

Aprobata wniosku NRD 
o przyjęcie do Światowej 

Organizacji Meteorologicznej
stały obserwator NRD przy sie­

dzibie ONZ w Genewie, ambasa­
dor S. Zachmann przekazał w pią­
tek sekretarzowi generalnemu 
Światowej Organizacji Meteorolo­
gicznej wniosek NRD o przyjęcie 
do tej organizacji. Sekretarz Gene­
ralny zapewnił obserwatora NRD,
że bezzwłocznie zostaną
kroki 
ŚOM.

w celu przyjęcia 
(PAP)

wszczęte 
NRD do

HUMOR I SATYRA

■ — Z taaaklegc- haka urwa-
£ łam się wczoraj!
ł
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Funkcjonariusze Komendy Wojewódzkiej MO w Pozna­
niu ujawnili działającą od kilku lat w Poznańskiej Spół­
dzielni Mleczarskiej (PSM) około 50-osobową grupę prze­
stępczą, która systematycznie zagarniała mienie PSM, powo­
dując zarówno jej straty jak i straty konsumentów naby­
wających artykuły mleczarskie złej jakości.

W toku śledztwa ustalono, 
że nieuczciwi pracownicy PSM 
stosowali m. in. takie meto­
dy nadużyć jak:

— wykazywanie w dokumenta­
cji, że mleko przyjmowane w PSM

W. Scheel odwiedzi
Liban, Egipt i Jordanię
Na zaproszenie ministrów 

spraw zagranicznych Libanu, 
Egiptu i Jordanii, minister 
snraw zagranicznych NRF, 
Walter Scheel złoży w tych 
krajach oficjalne wizyty w 
dniach od 1 do 7 marca br

W bońskich kołach politycz 
nych przywiązuje się wielkie 
znaczenie do podróży Scheela 
dla poprawy stosunków NRF 
z tymi krajami arabskimi. 
Większość krajów ar Łęskich, 
na znak protestu przeciwko 
nawiązaniu stosunków dyplo­
matycznych Bonn z Tel Awi­
wem. zerwało w 1965 r. sto­
sunki z NRF. Wznowiły je — 
Jordania w roku 1967, zaś 
Egipt i Liban w roku ubieg­
łym. (PAP)

wane są w oparciu o polski pro 
jekt, pod polskim nadzorem i 
przy dużym udziale naszych 
maszyn i urządzeń. Będą one 
należały nie tylko do najwię­
kszych w Indiach, ale w ogóle 
w całej Azji Południowej.

W ub. roku opracowany zos­
tał również polsko-indyjski pro 
gram współpracy w dziedzinie 
przemysłu górniczego. Na jego 
podstawie nasi specjaliści wez 
mą udział w organizacji indyj 
skiego instytutu i biura projek 
tów górnictwa, a także opracu 
ją ekspertyzę, dotyczącą dal­
szego rozwoju zagłębia węglo­
wego Silewara i Jharia.

Dużym powodzeniem na ryn 
ku indyjskim cieszą się nasze 
traktory „Ursus”, produkowa­
ne na polskiej licencji przez za 
kłady w Faridabadzie. Pracuje 
ich tu obecnie około -50 tys. a 
o popularności polskiej firmy 
może też świadczyć fakt, iż pra 
wie co trzeci ciągnik indyjski 
posiada części wyprodukowane 
w zakładach mechanicznych w 
Ursusie.

Z długiej listy polsko-indyj­
skich kontraktów handlowych 
warto jeszcze wymienić budo­
wę wielkiego kombinatu nawo 
zów sztucznych do którego, w 
ramach umowy podpisanej 
przez „Polimex—Cekop”, dostar 
czymy kompletne urządzenia 
dla zakładu sody kalcynowa- 
nej.

Nowością na rynku indyjskim 
będą również betony komórko 
we z zakładów w Madrasie, 
wybudowanych niedawno przy 
współpracy naszego przedsię­
biorstwa „Fabex—Zremb”. 
Strona polska dostarczyła tu 
około 95 proc, wszystkich ma-

Katastrofalna 
susza w Turci

Na znacznych obszarach 
Turcji pa.nuje katastrofalna 
susza, jakiej nie notowano w 
tym kraju od wielu lat. Już 
od listopada ub. roku stopień 
wilgotności gleby był niewy­
starczający. Obecnie klęska 
suszy osiągnęła takie rozmia­
ry, że zagrożone są tegorocz­
ne zbiory.

Niski stan wody w rzekach 
spowodował znaczny spadek 
produkcji energii elektrycznej. 
W Ankarze. Izmirze i innych 
miastach Turcji wodociągi 
czynne są tylko kilka godzin 
na dobę. Do gęsto zaludnio­
nych okręgów Anatolii Wschód 
niej wodę trzeba dowozić cys­
ternami. (PAP)

Karambol pod Kopenhagą

Trudne warunki drogowe spowodowane oblodzoną nawierz­
chnią sprawiły, że na szosie pod Kopenhagą nastąpiła kata­
strofa, w której zniszczonych zostało 30 samochodów. W ka- 
rambolu tym 2 osoby poniosły śmierć, a kilkanaście odniosło 

poważne obrażenia.
CAF — Unifax (telefoto)

Usprawnienia w obsłudze

ma mniejszą zawartość tłuszczu, 
niż w rzeczywistości;

— produkcję twarożku o 11-pro- 
centowej zawartości tłuszczu (doi 
na granica) przy rozliczaniu tego 
produktu jako zawierającego 13 
proc, tłuszczu (górna granica);

— sporządzanie fikcyjnych pro­
tokołów zniszczeń towarów;

— dolewanie — w czasie trans-

Nowoczesny radar 
w porcie gdańskim 

ułatwi żeglugę
portu — mleka do śmietany.

W ten sposób powstawały
pozaewidencyjne nadwyżki,
które nieuczciwi pracownicy 
PSM sprzedawali w niektó­
rych sklepach spożywczych.

Obecnie nadal trwa śledztwo 
przeciwko osobom podejrzanym o 
nadużycia, zatrudnionym do poło­
wy roku 1971 w transporcie PSM 
oraz w handlu. Zakończono nato­
miast postępowanie przygotowaw­
cze i skierowano do Sądu Woje­
wódzkiego w Poznaniu akt oskar­
żenia przeciwko 12-osobowej gru­
pie b. pracowników PSM na sta­
nowiskach m. in. techników, bry­
gadzistów i magazynierów. Głów­
nym oskarżonym jest magazynier 
Antoni Piotrowski (zam. w Pozna 
niu przy ul. Mostowej). Zarzuca 
się mu, że w latach 1964 — 71 
wspólnie z niektórymi konwojen­
tami i kierowcami PSM wziął u- 
dzlał w zagarnięciu z podległego 
sobie magazynu, nie ujętych w 

ewidencji, twarożku i śmietany o 
łącznej wartości ponad 700 tys. zł.

(ak)

Port gdański wyposażony zo­
stał ostatnio w nowoczesny ra­
dar. Pozwala to na wprowa­
dzanie do portu statków przy 
nawet bardzo ograniczonej wi­
doczności — we mgle, w no­
cy, podczas śnieżycy i desz­
czu.

Radar obejmuje zasięgiem 
obszar o promieniu kilkudzie­
sięciu mil morskich, a więc 
sięga także poza cypel helski. 
Podnosi to jego użyteczność, 
umożliwia bowiem kontrolo­
wanie ruchu statków na redzie

Dokończenie ze str. 1 
remonty, zakup inwentarza 
żywego itp. Jest to więc kre­
dyt kompleksowy. Niskie opro 
centowanie oraz możliwość 
spłat w ciągu 30 lat — stano­
wią istotne udogodnienia, 
zwłaszcza dla młodych, usa­
modzielniających się mał­
żeństw.

Obniżono również oprocento 
wanie udzielanych przez SOP 
kredytów na zakup bydła i 
trzody w obrocie sąsiedzkim 
oraz — inwestycyjnych, przy­
znawanych przez Bank Rolny 
— na nowe podstawowe bu­
downictwo inwentarskie, gos­
podarcze, a także mieszkanio­
we. Również na korzystniej­
szych warunkach udzielane są 
pożyczki na kapitalne remon­
ty, finansowanie nakładów, 
związanych z mechanizacją 
prac hodowlanych oraz insta­
lowanie urządzeń energetycz­
nych i zaopatrzenia w wodę.

Znaczną część kredytów 
Bank Rolny przekazał Spół­
dzielniom Oszczędnościowo- 
Pożyczkowym, które urucha­
miając swe placówki w każdej 
gminie, mogą o wiele spraw­
niej świadczyć usługi finanso­
we dla ludności. Za pośredni­
ctwem SOP rozdysponowa­
nych ma być około 21 mld zł

Spółdzielnie — o czym po­
informowano 12 bm. na konfe 
rencji prasowej w Centralnym 
Związku SOP — przyjęły m. 
in. kredytowanie potrzeb zwią 
zanych z kontraktacją'buraka 
cukrowego, finansowaniem za 
kupu materiałów budowla­
nych, bydła i trzody oraz na­
kładów ria remonty kapitalne 
budynków.

Wraz ze zwiększeniem za­
dań, SOP wprowadzają wiele 
dalszych usprawnień w obsłu 
dze kredytowej.

Bank Rolny pozostawia w

swej gestii jedynie długoter­
minowe kredyty na podstawo 
we przedsięwzięcia inwesty­
cyjne rolników, prowadzące 
do wzrostu produkcji towaro­
wej i jej unowocześniania.

Według oceny Banku Rolne 
go — rolnicy korzystając w 
coraz większym stopniu z po­
mocy finansowej, równocześ­
nie znacznie lepiej spłacają 
pożyczki. (PAP)

Rola związków 
zawodowych
Dokończenie ze str 1 

kową produkcję wartości 8
mld zł. Zdecydowano, że kon­
kurs ten będzie
co roku.

Do związków 
należy również 
działalności

organizowany

zawodowych 
inspirowanie 

wojewódzkich
klubów racjonalizacji, a także 
organizacja współzawodni­
ctwa. Te formy aktywizacji 
ludzi pracy powinny wejść na 
stałe i na codzień do działa­
nia związków zawodowych 
wszystkich branż i szczebli. 
Znaleźć się w nim również 
musi miejsce dla rozwijania 
wynalazczości, której poświę­
cone będzie ogólnopolskie 
spotkanie w kwietniu br. W 
Łodzi.

Postulowano również, by 
plan poprawy warunków pra­
cy i warunków socjalnych byl 
ściśle związany z planem 
przedsięwzięć organizacyjno- 
technicznych, zapewniający0" 
wykonanie zadań produkcyj­
nych. (PAP)

i całej niemal Zatoce 
skiej.

Gdań-

Według wieloletnich staty­
styk, co szósty dzień
rejonie przynosi

w tym
ograniczenie

widoczności poniżej 0,5 mili, a 
dla dużych zwłaszcza statków 
niebezpieczna jest widoczność 
nawet kilkakrotnie większa 
Gdański radar portowy posłu­
ży również do kontroli usta­
wiania nław wyznaczających 
tor wodny. (PAP)

Polityka zgody
Dokończenie ze str. 1 

kowo uzgodniony. Zaproszenie 
zostało przyjęte.

Po zakończeniu rozmów ra­
dziecko — francuskich odbyła 
się konferencja prasowa G. 
Pompidou. Wyraził on zado­
wolenie z wyników spotkania 
podkreślając, iż rozmowy były 
niezwykle szczere i swobodne.

W piątek po południu pre­
zydent Francu Georges Pom- 
oidou opuścił Związek Ra­
dziecki po krótkiej, nieoficjal­
nej wizycie, udając się w dro­
gę powrotną do kraju.

Na lotnisku nod Mińskiem 
gościa francuskiego pożeynał 
sekretarz generalny KC KPZR 
członek Prezydium Redy Naj­
wyższej ZSRR Leonid Breż­
niew i inne radzieckie osobi­
stości. (PAPX

Łagodne wyroki 
w procesie zbrodniarzy 

hitlerowskich
W Duesseldorfie zakończył 

proces sześciu zbrodniarzy w |g, 
nvch, który trwał blisko dwai 
ta. Bvli oni oskarżeni o poPe" 
nie bestialskich zbrodni na , 
powanych obszarach radzie^ 
Ukrainy. Wszvscv byli czlo” 
dowództwa oddziału pacyfi^*^ 
nego tzw. Einsatzkommandd 
Oddział ten przeprowadza! 01 
we egzekucje i ponosi winę zS 
mordowanie przeszło 90 000 ® 
wateli radzieckich, w tym 0 
1 d^eci. . ,.ddzi»

Sąd nrzyznal, że zbrodnie 
lu „4-b” cechowało szczego n 
krucieństwo. Mimo jednak. e 
na oskarżonych nie budziła ja, 
pliwości, sąd wymierzył zbr 
rzom łagodne karv. B. Sturm 
fuehrerzy SS H. Hermann ? 
Braune zostali skazani na ’tct. 
i 9 lat wiezienia. Byłego 
sturmfuebrera SS H. Somme 
skazano na karę 0 gw
B. Untersturmfuehrera SS "■ * 
ra na 5 lat. a byłego ss‘°^ierif- 
Huppa — na 3 i pół roku 
nia. Jeden z oskarżonych 
uniewinniony. (PAP)



Strategia przyspieszonego rozwoju

1973 — kluczowy rok
Strategia na polu bitwy po 

lega na tym, że zanim 
nastąpi przewidywane 

decydujące rozstrzygnięcie ca­
łej walki, trzeba wpierw okre 
ślić i zgromadzić odpowiednie 
środki wsparcia, dokonać wie­
lu pomocniczych uderzeń na 
przeciwnika i przegrupować 
własne siły, aby osiągnąć osta 
teczne powodzenie-

W naszej pogrudniowej poli 
tyce społecznej, strategią partii 
w walce o lepsze warunki byto 
wania narodu jest cała bieżą­
ca pięciolatka. Taką rolę wy­
znaczył jej VI Zjazd PZPR, wy 
tyczając na obecne pięciolecie 
zadania zdynamizowania roz­
woju gospodarczego, którego 
trwałe efekty mają służyć bez 
pośrednio ludziom.

W tym sensie wszystko, co 
zrobiono dotychczas, w ciągu 
minionych dwóch lat, w sferze 
poprawy warunków material- 
hych społeczeństwa, w dosko­
naleniu działania administra­
cyjnego i gospodarczego — 
jest jedynie manewrem po­
mocniczym, wspierającym 
przyszłe ostateczne sukcesy. 
Co prawda osiągnęliśmy już w 
części nasz główny cel: w dwa 
lata polepszyły się ogólne wa­
runki bytowania, w stopniu o- 
giągniętym w ciągu całej po­
przedniej pięciolatki, ale zasad 
niczy sens naszych poczynań 
— realizacja społecznych i go­
spodarczych zadań bieżącego 
pięciolecia — ciągle jeszcze 
jest przed nami.

Co dała ocena?
Na poniedziałkowej kon­

ferencji aktywu partyj­
nego i gospodarczego do­
konano oceny aktualnej 
sytuacji, z której wynika, że u- 
dał nam się dotychczasowy ma 
newr przegrupowania sił, że o- 
becnie stać nas już na podję­
cie zasadniczych działań. Była 
to zresztą ocena nie tylko po­
siadanych możliwości, ale i po 
trzeb, konieczności.

Po to, żeby za trzy lata do­
pełnić (a nawet powiększyć) 
program przyjęty na VI 
Zjeździe partii, należy teraz 
przyspieszyć kroku, zintensy­
fikować efekty powszedniego 
wysiłku. Na tym właśnie opar 
to całą taktykę partyjnej stra­
tegii ,tak właśnie skonstruowa 
no bieżącą pięciolatkę. Po zgro 
madzeniu ekonomicznych i spo 
łecznych środków — na co po­
trzebowaliśmy dwa lata — 
skierować dzisiaj trzeba je na 
główny kierunek uderzenia — 
co wymaga kolejnych dwóch 
lat. Jednym słowem, jwreśmy 
obecnie w okresie zwrotnym 
pięciolecia; dlatego mówi się, 
że rok bieżący jest decydują­
cy dla powodzenia całych pię­
ciu lat.

To stwierdzenie zawarte jest 
zresztą we wszystkich zada­
niach gospodarczych roku bie­
żącego, jest podtekstem obo­

Stare domy 
jak nowe

Do 1975 roku w NRD prze­
rażę się pół miliona nowych 
mieszkań z przynależącymi do 
togo sklepami i zapleczem so- 
ejalnym. W tej liczbie 100 tys. 
mieszkań mieścić się będzie w 
starych domach, które dzięki 
odpowiedniej modernizacji uzy 
skają równorzędną jakość z lo 
kałami w nowym budownic- 
wie. Obliczono, że mieszkań ta 
kich wygospodaruje się w su-

1,2 min, przy czym korzy­
stać z nich będzie można przez 
następnych 30 lat.

Wiele z tych mieszkań za­
mieszkują od dziesiątków lat 
udzie starsi. Z tego powodu 

Proces modernizacji tych loka 
1 ma także doniosłe znaczenie 

społeczno-psychologiczne, cze- 
?o nie należy lekceważyć. Star 

‘ mjeszkańcy cieszą się szcze- 
s lnie z tego, że staną się lo- 

atorami mieszkań, wyposaźo- 
b'C v W nowoczesne wygody 

z konieczności wyprowadze- 
pd ■ Się ze ”stai>ych kątów”, 

z!e za?rzali miejsce, mają 
S°mych i „swoje” sklepy. A 
H .ay, °° tych starych domów 
/mudu.ie się nowe piętra. 
^Prowadzą się tam nowi 

. zkancy nastapi zdrowe, ze 
społecznego punktu widzenia. 
J 04Se „lokatorskiego sta 
uu . (PAI)

wiązujących, powiększonych 
wskaźników.

Powodują one wiele istot­
nych napięć w naszej ekono­
mice zarazem jednak wskażni 
ki te uwzględniają potencjal­
ne możliwości dla wyrównania 
„ciśnienia” w całej gospodar­
ce, zachowania nowych propor 
cji, właściwych dla okresu 
„przyspieszenia”.

Jak to stwierdzono na war­
szawskiej naradzie, na przy­
kład poziom obecnych nakła­
dów inwestycyjnych (o 37 mld 
zł wyższych niż pierwotnie na 
ten rok planowano), jest opty­
malny i przekroczenie go w o- 
becnych warunkach grozi zer­
waniem cięciwy. A inwestycje 
to właśnie front naszego tego­
rocznego działania. Dobrze 
więc, że jednocześnie istnieją 
spore możliwości, aby tę cięci­
wę wzmocnić: większą mocą 
przerobową przedsiębiorstw 
budowlanych (na co przezna­
cza sie 37 procent więcej śród 
ków niż w ubr.), wzrostem za­
opatrzenia budownictwa w ma 
teriały (o 25 nrocent rosną śród 
ki na ten cel).

Napięcia w gospodarce zel­
żeć też mogą pod wpływem 
szybszego wzrostu wydajności 
pracy (planowany tylko o 2 
procent). Skoro jeden 
dzień roboczy w przemyśle 
przysparza produkcję za 5 mld 
zł, o powodzeniu strategii i zel= 
żeniu cięciwy decydować bę­
dą nawet godziny — właściwie 
wykorzystane przy maszynie. 
Zdecyduje też o tym inten­
sywniejsze wdrażanie postępu 
technicznego przez zakup ob­
cych licencji i rozwój rodzi­
mej myśli technicznej. Nie je”- 
zatem rzeczą przypadku, że 
właśnie rok bieżący został o- 
głoszony jako Rok Nauki Pol­
skiej.

Zadania roku
Strategia rozwoju wyznacza 

nam obecnie liczne zadania 
roku, mniej lub bardziej tru­
dne. Produkcja budownictwa 
musi wzrosnąć o ponad 13 
procent, przemysłowa — przy­
najmniej o 9,7 procent, przy 
czym nastąpi dalsza zmiana 
struktury gospodarki, inten­
sywniej bowiem rozwinie się 
grupa przemysłów konsump­
cyjnych. Przetwórstwo rolno- 
spożywcze na przykład wzro­
śnie minimum o 8,3 procent, 
dzięki zwiększonym (o ponad 
25 procent) inwestycjom. W ten 
sposób trafi też na rynek 400 
nowych środków spożywczych. 
Nie jest to jednak zadanie op­

Relacja francuskiego reportera

Hajfong - tędy przeszła śmierć
Drogowskaz wskazuje 

„Hajfong — 10 kilome­
trów”. Tu zaczyna się 

strefa zniszczeń dokonanych 
przez ostatnie masowe bom­
bardowania amerykańskie, 
strefa, gdzie śmierć zbierała 
obfite żniwo w okresie naj­
bardziej pokojowych świąt Bo­
żego Narodzenia.

— Rejony bombardowane 
przez superfortece — pisze 
specjalny wysłannik AFP — 
Jean Leclerc de Sablon, który 
zwiedził Hajfong tuż po za­
kończeniu wielkich nalotów — 
już z daleka można rozpoznać 
po ogromnych gruzowiskach i 
kraterach rozciągających się 
niczym otwarta rana na prze­
strzeni niemal jedenastu kilo­
metrów. Na zachód od Hajfon- 
gu najbardziej ucierpiała wio­
ska Hung Vong. a także okręg 
Thuong Ly. główny rejon 
przemysłowy Hajfongu. Ni­
czym szkielety sterczą w górę 
osmalone belkowania cemen­
towni, rozpadły się ściany ma­
gazynów ropy naftowej. Fa­
bryki przetworów spożyw­
czych i warsztaty budowy łó­
dek zamieniły się w stos po­
szarpanego. powyginanego na 
wszystkie strony żelastwa.

Zypie pośród gruzów
Na południe od tego wiel­

kiego gruzowiska rozciąga się 
dzielnica An Duong, co po

tymalne, jeśli mamy konsek­
wentnie powiększać dotychcza­
sowy sukces choćby w osiąga­
niu równowagi rynkowej. Dla­
tego kierownictwo partii i rzą­
du zwróciło się ponownie do 
ludzi pracy z apelem o dodat 
kową produkcję wartości 30 
mld zł.

Wzrost produkcji globalnej 
rolnictwa przewidziano tylko o 
ponad 2 procent, szacując go 
ostrożnie w oparciu o przecięt­
ne plony. A przecież mogą b' 
lepsze, leży jeszcze odłogiem 
niejeden hektar, wiele grun­
tów jest też nie dość intensyw­
nie uprawianych. Aktyw par­
tyjny ocenia więc, że nawet 
powiększony 0 270 000 ton te­
goroczny skup żywca nie jest 
zadaniem optymalnym, jeśli 
uwzględnić poważny napływ 
środków dla produkcji rolnej.)

Mocno napięte są z kolei w 
tym roku związki między im­
portem i eksportem. Skoro za­
kupy spłacamy własną pro­
dukcją, tylko dodatkowym eks­
portem można będzie zwięk­
szać dostawy zagranicznych 
wyrobów rynkowych i środ­
ków inwestycyjnych. Obok in­
westycji zatem i handel za­
graniczny staje się najbardziej 
wrażliwym odcinkiem tegoro­
cznego frontu gospodarczego.

I wreszcie najważniejszy od­
cinek, o który toczy się cały 
bój: praca i płace. W tym ro­
ku zatrudnionych będzie nie­
mal pół miliona nowych pra­
cowników, dzięki uruchomie­
niu dodatkowych warsztatów 
pracy. Zaś płace realne maja 
wzrosnąć o 6,6 procent, to jest 
dwa razy szybciej, niż projek­
towano na bieżący rok przed 
dwoma laty. Jest to najwymo­
wniejszy efekt owocności tego 
okresu, zarazem dowód nieby­
wale konsekwentnej realizacji 
zadań, które sobie wówczas 
partia postawiła; owej głów­
nej strategii rozwoju kraju.

Skoro więc zapytać teraz: 
dlaczego bieżący rok jest tak 
ważny w łańcuchu działania w 
kolejnych pięciu latach, odpo­
wiedź staje się jasna: jest to 
kluczowy moment, któ­
ry przesądzi o powodzeniu bie­
żącego programu społeczno- 
gospodarczego.

Osiągnięte w tym roku wy­
niki. stworzone nowe większe 
możliwości — rzutować będą 
na dalszą przyszłość. Pomyśl­
ny 1973 rok stanie się udaną i 
szybko rentujacą inwestycją w 
naszych wspólnych celach i 
bliskich zamierzeniach.

ZBILUT SĘK

wietnamsku znaczy „Ocean 
pogody”. I ta dzielnica została 
zrównana z ziemią, i tu nie 
oszczędzono niczego. Pośród 
drzew bananowych wyrwa­
nych z korzeniami, pośród 
szarego posępnego krajobrazu, 
który niegdyś przesycony był 
barwnym, bujnym życiem — 
dzieci wyszarpują palcami z 
ziemi szczątki jakichś przed­
miotów, kobiety w zielonych 
kombinezonach służby pomoc­
niczej oczyszczają teren. Ja­
kiś starszy mężczyzna pozbie­
rał meble i błękitne amfory z 
ołtarza przodków, rozrzucone 
po całej ulicy i ustawił je mię­
dzy rozwalonymi murami swe­
go domu, by chociaż to zacho­
wać ze swego dobytku.

W centrum miasta, wzdłuż uli­
cy Quang Trung, ciągnie dalej 
swój wstrząsający reportaż Jean 
de Sablon — niektóre domy stoją 
jeszcze i można w nich mieszkać, 
chociaż przeważnie nie mają da­
chów. W pewnym miejscu jednak 
zatrzymujemy się, nie sposób iść 
dalej. Ulica jest jak gdyby prze­
grodzona barykadą z cegieł i gru­
zów, pozostałych po stojących tu 
niegdyś dużych kamienicach. Dzie­
ci i kobiety cierpliwie wybierają z 
tego rumowiska cegły i kawałki 
drewna, aby można je było użyć 
kiedyś do nowej budowy. Na głów­
nej ulicy Hajfongu, Cua Dat, rów­
nież wiele kamienic zamieniło się 
w proch 1 pyl.

Na placu Teatru Miejskiego 
kilka bomb snadło na trawnik, 
pod którym znajdował się 
podziemny schron. Wydobyto

W zakładzie zawsze do­
brego pracownika 
zauważą i w jakiś 

sposób docenią — mówi Wło­
dzimierz Wołosz. — W ciągu 
7 lat pracy w Zakładach Prze 
mysłu Gumowego „Stomil” w 
Poznaniu stopniowo dochodzi­
łem do przekonania, że jed­
nak jest taka prawidłowość. 
Należę do młodszych w za­
kładzie. Wielu z nich uważa, 
że wystarczy być młodym, aby 
zasługiwać na docenianie. 2e 
można wszystkiego żądać, ni­
czego w zamian od siebie nie 
dając. Często nie rozumieją 
możliwości i interesów zakła­
du. A najpierw trzeba dobrze 
pracować i podporządkować 
się dyscyplinie.

Wołosz pracuje w oddziale 
Konfekcji Opon Samochodo­
wych. Praca tutaj należy do 
cięższych, wymaga wysiłku 
fizycznego, jest brudna. Mło­
dzi od niej stronią, choć za­
robki są stosunkowo niezłe. 
Wolą do biura czy laborato­
rium. Wołoszowi jednak i 
wielu innym w jego wieku, 
którzy się tu zadomowili, 
zmiana pracy ani w głowie.

Wiele zawdzięczają swemu 
przełożonemu Marianowi No­
wickiemu. Jest starszym mi­
strzem, liczy sobie blisko 60 
lat. Na swej zmianie ma 120 
ludzi. Wszystkich dobrze zna i 
pamięta. To właśnie dzięki 
niemu Wołosz i inni młodzi 
wierzą w sprawiedliwą ocenę 
swojej pracy. Nowicki raz zdo 
był I a raz II miejsce w ZMS- 
owskim plebiscycie na najlep­
szego mistrza — wychowawcę 
młodzieży. Wybrali go sami 
młodzi.

— Czasem wybuchnę złością, 
ostro kogoś obsztorcuję — o- 
powiada. — Ale pamiętliwy 
nie jestem. Każdy wie, że jak 
będę mógł, to pomogę. Za do­
brym pracownikiem zawsze 
się wstawię, bo mi na takich 
zależy, aby robota szła. Wo­
łosz ma żonę i dziecko. Skła­
dał wniosek o przyspieszenie 
przydziału mieszkania, no i 
dostał niedawno M-3 na Ra­
tajach I ja się do tego trochę 
przyczyniłem, bo mu wystawi 
łem opinię, na jaką zasługuje: 
że jest sumienny i zdyscyplino 
wany. A takich trzeba w za­
kładzie. Chociaż i Wołosz na 
początku brykał... Ale nigdy 
młodych z góry nie przekreś­
lam. Trzeba trochę wysiłku, 
aby zdobyć ich zaufanie. Cza­
sem też przebaczyć jakiś wy­
skok.

Takich mistrzów jak Nowi­
cki, wychowawców i opieku­
nów młodych, jest w „Stomi­
lu” wielu, by wspomnieć 
choćby tylko o Adamie Stęp­
niu z walcowni.

„Stomil" przeżywa obecnie in­
tensywną modernizację i rozwój. 
Jak daleko idą zmiany, zdaje so­
bie sprawę każdy, kto widział no 
wą walcownię: kilkupiętrowy sy­
stem automatów, pulpitów sterów 
niczych, urządzeń elektronicznych. 
Czystość, przestrzeń, niemal zlik-

zeń 11 zabitych i kilkunastu 
rannych.

Oczy małego Lama
W porcie panuje mały ruch. 

Jeszcze żywa jest tu pamięć o 
straszliwym bombardowaniu, 
którego ofiarą padli m. in. 
polscy marynarze.

Nieco dalej od portu, bomby, 
które — jak twierdziło dowódz­
two amerykańskie — wymierzone 
by*y „tylko przeciw obiektom woj- 
skowym“, trafiły w szkolę chiń­
ską, kino i szpital imienia Przyjaź­
ni Wietnamsko—Czechosłowackiej. 
Ten ostatni budynek został zbom­
bardowany 23 grudnia, chorych na 
szczęście ewakuowano poprzednie­
go dnia, straty w ludziach bvłv 
więc niewielkie. Kilka pawilonów 
— m. in. pawilon chorób zakaź- 
nych — jest jednak poważnie usz­
kodzonych. W niektórych z nich 
leżą obecnie ranni, przywiezieni tu 
z innych dzielnic. „Na jednym z 
łóżek — pisze Jean de Sablon — 
podtrzymywany przez wieśniaczkę, 
która go przygarnęła po stracie ro­
dziców, leży mały, może czterolet­
ni chłopczyk. Odłamek bomby ut­
kwił mu w głowies nie może mó­
wić, patrzy tylko na nas wielki­
mi, szarymi, nic nie rozumiejący­
mi oczami. Nazywa się Lam — mó­
wi przybrana matka".

W Hanoi również wiele dzie­
ci zginęło lub straciło rodzi­
ców. W dniach wielkich bom­
bardowań matki z dziećmi 
kryły się przeważnie w schro­
nach w dzielnicy ambasad, 
gdyż tam było względnie bez­
piecznie. W jednym z takich 
schronów śpiewała dla miesz­

kańców Hanoi znana piosen-

DOBREGO
DOCENIĄ

wldowany wysiłek fizyczny. Po­
trzebne są teraz nie mięśnie, lecz 
mózgi. W „Stomilu” jest więc zie 
lone światło dla młodych, którzy 
chcą się uczyć.

— Umożliwienie podwyższa 
nia kwalifikacji zawodowych 
— podejmuje ten temat prze­
wodniczący rady zakładowej 
Michał Kamiński — to jedna 
z istotnych form stwarzania 
młodym perspektyw osobiste­
go rozwoju i awansu. W przy 
zakładowym Technikum Che-

Przypominamy naszym Czy 
telnikom, że dyskusja „MŁO­
DZI WOBEC PRZYSZŁOŚCI" 
będzie jeszcze przez kilka ty 
godni kontynuowana. Ocze­
kujemy dalszych wypowiedzi, 
zarówno przedstawicieli mło­
dego pokolenia jak i star­
szych. Idzie nam o to jak wi­
dzicie perspektywy młodzie­
ży na tle perspektywy rozwo­
jowej naszego kraju; rolę mło 
dzieży w tej przyszłości, o re 
fleksje na temat życia środo­
wisk młodzieżowych, nurtują­
cych je problemów itp.

Przypominamy też, że usta 
nowiliśmy fundusz nagród 
dla autorów najlepszych wy­
powiedzi — w sumie 10 tysię 
cy zł. Piszcie do nas pod ad 
resem ul. Grunwaldzka 19 
60-959 — Poznań, „Głos 
Wielkopolski", z dopiskiem 
na kopercie „MŁODZI WO­
BEC PRZYSZŁOŚCI".

micznym utworzono ostatnio, 
mając na uwadze przyszłościo 
we potrzeby „Stomila”, kieru 
nek automatyki. W tej i w in­
nych specjalnościach, także na 
wydziale chemii Uniwersyte­
tu im. Adama Mickiewicza czy 
wydziałach Politechniki Poz­
nańskiej, kształci się wielu 
naszych młodych pracowni­
ków. To ci najlepsi, najbar­
dziej ambitni.

Jak im zakład pomaga?
Mówi o sobie Marian Dej- 

wor, student/ V roku Wydziału 
Budownictwa Lądowego Poli­
techniki, w „Stomilu” mecha­
nik do spraw programowania 
w Dziale Głównego Inżyniera 
Inwestycji:

— Aby zdążyć na wykłady, 
muszę kończyć pracę wcześ­

Jeszcze żywa jest w HaHongu 
pamięć o straszliwym bc-mbardo 
wanlu, którego ofiarą padli mię 
dzy Innymi polscy marynarze. Na 
zdjęciu: wrak zbombardowanego 
i zatopionego statku „Józef Con 

rad" w porcie Hajfong.
CAF — fot. Rymaszewski

karka amerykańska Joan 
Baez, która przebywała wów­
czas w Wietnamie. Nie widzia­
łam żadnej paniki — powie­
działa na konferencji praso­
wej po drodze do Nowfego Jor­
ku. — Chociaż na pewno 
przychodziło im to z trudem, 
ludzie natychmiast po nalocie 
odzyskiwali uśmiech na twa­
rzy i normalnie szli do swych 
zajęć jak gdyby nic się nie 
stało.

Wielka pomoc
Rząd DRW organizuje obec­

nie na wielką skale pomoc d1? 
ofiar bombardowań grudnio­
wych. Ludzie, którzy stracili 
całe swoje mienie, otrzymają

niej. W ten sposób pracuję o- 
koło 6 godzin tygodniowo 
mniej. Na okres egzaminów 
otrzymuję urlopy Dzięki za­
mówieniom składanym w za­
kładowej bibliotece mam zaw 
sze pod ręką niezbędną litera­
turę naukową. Piszę pracę dy 
plomową na temat: „projekt 
organizacji i technologii budo 
wy zakładu doświadczalnego 
przeróbki złomu gumowego”. 
Przypuszczam, że zakład bę­
dzie miał konkretny pożytek z 
moich wysiłków na uczelni.

Zdzisław Demuth zatrud­
niony był początkowo w „Sto 
milu” jako pracownik fizycz­
ny. W 1971 r. ukończył kie­
runek chemii w UAM. Teraz 
jest starszym technologiem. 
Przykłady tego rodzaju można 
by mnożyć. Daje się szansę 
wszystkim młodym, o ile są 
pracowici i zdolni. O ile chcą 
pracować i uczyć się dla do­
bra zakładu. Możliwość nauki 
jest nagrodą za ich postawę 
zrozumienia i rzetelnego wy­
konywania obowiązków.

Podobnie jest z mieszkaniami. 
Ale tutaj sprawa trudniejsza. Obec 
nie rozpatrzyć trzeba przeszło sto 
wniosków, a „Stomil” otrzymuje 
każdego roku ze Spółdzielni Mie­
szkaniowej „Osiedle Młodych” za 
ledwie 11 lub 12 mieszkań. Potrze­
bują ich zresztą nie tylko młodzi. 
Każdy też członek spółdzielni ze 
„Stomila” może otrzymać znaczną 
pomoc, aż po całkowite umorze­
nie pożyczki z zakładowego fun­
duszu mieszkaniowego, który wy­
nosi prawie 1,5 min zł rocznie.

Dyrektor naczelny „Stomila” 
Stanisław Cyran stwierdził, że 
w ostatnim roku wyraźnie 
zmniejszyła się tzw. „płyn­
ność” młodych kadr. To właś­
nie najbardziej wymierny 
efekt wysiłków starszych o po 
zyskanie młodych dla zakła­
du. Zatrzymuje ich i możli­
wość nauki, i perspektywa 
awansu, i poprawa warunków 
socjalnych (lepsze płace, szat­
nie i łaźnia, bufet, tanie obia­
dy), ale może przede wszy­
stkim wizja przyszłej pracy, 
lżejszej, czystej, przyjemnej. 
Wizja, która w walcowni przy 
oblekła się już w realne 
kształty. Modernizowane też 
są oddziały konfekcji i wul­
kanizacji -— wraz z walcow­
nią, podstawowe w zakładzie. 
Obok tego jest jednak jeszcze 
w „Stomilu” robota i brudna, 
i ciężka i fizyczna. Rzecz 
więc w tym, by nie wyczeki­
wać na poprawę warunków 
jak na mannę z nieba, lecz sa­
memu się do niej przyczy­
niać codzienną, rzetelną pracą.

MARCIN BAJEROWICZ

bezpłatnie odzież i bieliznę, a 
w razie potrzeby, także palta 
zimowe. Ranni będą mieli pra­
wo do dodatkowej pomocy pie­
niężnej. Będą ustanowieni spe­
cjalni opiekunowie dla dzieci 
osieroconych, a- jeśli opieku­
nowie nie będą mieli odpowie­
dnich środków na utrzymanie 
swych podopiecznych, rząd u- 
dzieli im dodatkowej pomocy. 
Krewni ofiar, którzy przybyli 
do Hanoi i Hajfongu z odle­
głych miejscowości, aby do­
glądać rannych, będą mogli 
korzystać z posiłków w szpita­
lach.

Tak oto naród wietnamski z 
heroicznym poświeceniem i 
wytrwałością organizuje nowe 
życie na gruzach. Swą bez­
przykładna bohaterską posta­
wą naród ten zasłużył w całej 
pełni na pokój, na odbudowę 
swego kraju w warunkach 
rzeczywistej niepodległości.

(PAI)
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Czy Polak będzie
i lepszym kierowcą?

| Q o 60 godzinach prakty- 
t ! | cznej nauki kończy się w

< zakładach doskonalenia 
* I i zawodowego kurs upoważnia- 
JI ; jący do podnoszenia oczek w 
1 ) pończochach. Po 18 godzinach 

. i spędzonych za kierownicą we­
hikułu z napisem „nauka jaz-

, dy’ 'otrzymuje się amatorskie 
■i ]Prawo prowadzenia samochodu, 
i To porównanie mówi samo za 
. , siebie.

1 ' Od 1 stycznia br. obowiązuje
5 nowy program szkolenia kie- 

; ‘ rowców ubiegających się o nie 
t zawodowe prawo jazdy. Wpro 
i wadza on szereg zmian w po- 
i ' równaniu z programem dotych 
ił ' czas obowiązującym, m. in. 
i liczba godzin praktyki zwiększo

Konkurs na pamiętniki
^wywiezionych na roboty przymusowe
1
yi maja 1972 roku ogłosiliś- 

' x I x my na naszych łamach 
konkurs na pamiętniki i 

^wspomnienia Polaków wywie- 
-tionych przez hitlerowskie wła- 
* dze okupacyjne na roboty przy 
[ musowe do III Rzeszy i kra- 
jjów oktipowanych w czasie II 

wojny światowej 1939—1945. 
Przypominamy, że pierwotny 

। termin nadsyłania prac na kon 
'ikurs przesunęliśmy z 1 grudnia 
41972 na dzień 31 stycznia 1973. 
.Jest to termin ostateczny.

j ił Zainteresowanym powtarza- 
< ymy w skrócie warunki konkur- 
j jjsu. Tematem prac konkurso- 
j lewych są wspomnienia, pamięt- 
J rniki, dzienniki, relacje itp. osób 
j wywiezionych w latach hitle- 
. ifrowskiej okupacji na roboty 

( ?'przymusowe do III Rzeszy lub 
j a innych krajów okupowanych 
: [ oraz opis dalszych losów wy- 
: |C wiezionych na te roboty i ich 
[ i Losy bezpośrednio po zakończę 
r ajniu działań wojennych aż do 
« powrotu do kraju. Pożądane 
r także zdjęcia, dokumenty 
: .kitp. załączane do prac konkur- 
s^sowych, które w całości prze- 
5 '^chodzą na własność organiza-
j torów konkursu. W konkursie 

r‘cbrać może udział każdy pod 
^warunkiem, że praca nadesłana 

c na konkurs niebyła dotych- 
^izas ani nigdzie publikowana, 
’ • ani też wysyłana na jakikol- 
:;civiek inny konkurs. Prace pod- 
i: pisane godłem (w zamkniętej 

-a kopercie dołączonej do pracy 
P® należy umieścić imię i nazwi- 
lsko oraz adres autora) prosimy 
'ilk’przesyłać pod adresem: Redak- 
?sja „Głosu Wielkopolskiego” 
t ih ni. Grunwaldzka 19, 60-959 Poz 
’ i nań, z dopiskiem na kopercie: 
[ i Konkurs na pamiętniki wywie- 
r ! nonych na roboty przymusowe 
ł1 [lub pod adresem Rozgłośnia 
c ^Poznańska Polskiego Radia, ul. 
1 /(Strusia 60-711 Poznań). Obję- 

niość prac — nieograniczona, pro 
pęSimy jednak.o pisanie na ma-

1 ucieczki” — franc. film seryj­
ny pt. „Jacęueline Bawarska” (ko 
lor); 16.40 — „Ekran z bratkiem” 
— w programie m. in. film z se­
rii „Gruby”; 17.45 — PKF; 17.55 — 
„ZSRR-50 — Azerbejdżańska
SRR”; 18.40 — „Dwa miesiące póź
niej”; 19.15 — „Przypominamy, ra
dzimy...”; 20.05 — Teatr Kobra: 
Raymond Chandler — „Tajemnica
jeziora”; 21.25 — „Refleksje”; 21.55 
— Z cyklu: Wieczorowy Uniwersy 
tet dla Starszych Panów — „Ko­
biety lubią sprawiać niespodzian­
ki”.

O 16.25 — „Ab urbe condita War- 
szawa” (Krajobraz Polski, (ko­

lor); 16.55 — Kino Filmów Animo­
wanych — filmy Katarzyny I.atał- 
ło; 17.40 — „Kolorowe spotkania” 
(kolor); 18.10 — „Gustaw” — wę 
gierski film animowany (kolor);

. L szynie (mogą być rękopisy ale 
j.jtylko bardzo wyraźne!)
fi Sąd konkursowy złożony z 
r przedstawicieli redakcji „Głosu 

] Wielkopolskiego”, Rozgłośni
g<Poznańskiej Polśkiego Radia, 

Wydawnictwa Poznańskiego i 
przedstawicieli innych organi- 

- zatorów konkursu, po szcze- 
agółowym rozpatrzeniu nadesła 
sinych prac, przyzna następują- 

b ce nagrody:h-. .....
." Zawał serca za

Ż( 200 000 zł
t Anna Ł. z Jelesnej (pow. Ży­

wiec) liczy 63 lata. Nic więc dziw­
nego, że kiedy znaleziono ją na po 
dłodze w kasie gminnej spółdziel­

ni z symptomami zawału serca — z 
fi wyrazami współczucia odwieziono 

Sj kobietę do szpitala. Współczucie 
v zamieniło się w konsternację, kie 
.„dy w torbie Anny Ł„ w której po 
c winno się znajdować ok. 200 tys.

A zł zebranych w punktach GS — 
>Ćnie znaleziono ani grosza. Proku- 
rerator — człowiek bez wyobraźni 
Jri szacunku dla starszych pań, za- 

rządził w domu Anny Ł. rewizję.
,W jej trakcie przeszukano także 
gnojowisko, w którym... odnale- 

-e ziono całą, zaginioną kwotę. Ist- 
Isnieje domniemanie, że w... „użyź- 
rrnianiu” gnojowiska współdziałał 
^mąż Anny Ł. (PAP)

4 
4 GŁOS WIELKOPO’ SKI AB
13 I 1973 Nr 11 (8983)

na została z 12 do 18. Ośrodki 
szkolenia gwarantują teraz 24 
jazdy szkoleniowe po 45 minut 
W ZSRR jeździ się co najmniej 
50 godzin z instruktorem.

Uczestnik kursu prowadzone 
go przez LOK czy PZMot bę­
dzie więc teraz siedział 6 go­
dzin dłużej niż dotychczas za 
„kółkiem” ucząc się praktycz­
nie prowadzenia samochodu. 
Jest to nadal stanowczo za ma 
ło, zważywszy choćby tylko 
fakt, iż właśnie zwiększeniem 
godzin jazdy uzasadnia się 
znaczne podwyższenie opłat za 
kursy. Dotychczas kurs koszto 
wał 980 zł., obecnie 1960 zł.

W nowym programie nadal 
więc dominuje teoria i to w

I nagroda — 13.000 złotych, 
dwie II po 7.000 zł, dwie III po 
4.000 zł oraz cztery wyróżnienia 
po 2.000 złotych. Sądowi przy­
sługuje prawo innego rozdzia­
łu nagród w zależności od war 
tości dokumentacyjnej i ogól­
nej nadesłanych prac.

Wyniki konkursu zostaną o- 
głoszone w pierwszej połowie 
roku 1973, a Wydawnictwo 
Poznańskie zastrzega sobie 
pierwszeństwo wydania najlep­
szych prac lub ich fragmentów.

(cz)

Obietnica opieki 
nad młodzieżą „niczyją"

W związku z listem Czy­
telnika na temat niedo­
statecznej ochrony In­

ternatu Liceum w N. przed 
kradzieżami i ekscesami chuli­
gańskimi opublikowaliśmy dwa 
artykuły: „Bałagan w inter­
nacie” („Głos” z 15 listopada 
1972 r.) oraz „Młodzież niczy­
ja” („Głos” z 16 listopada 1972, 
r.). O reakcji na tę pierwszą 
publikację pisaliśmy wczoraj, 
dzisiaj natomiast przedstawia­
my wyjaśnienie, które wpłynę­
ło do redakcji w związku z ar­
tykułem „Młodzież niczyja”. 
Artykuł kończył się tak:

„Około 500 młodych z etykietką 
„trudni” spędza wolny czas we­
dług własnego, często niedobrego, 
uznania. Są sami, bo szkoły i or­
ganizacje nastawiły się przede 
wszystkim na pracę z tymi, którzy 
nie przysparzają kłopotów wycho­
wawczych. Trudnych pozostawiono 
opiece milicji, której dobre inten­
cje nie zawsze idą w parze z właś­
ciwymi metodami. Metodą taką na 
pewno nie są stosowane w N. po- 
strzyżyny długowłosych. Na ślad 
takiego oto letargu profilaktyki 
społeczno-wychowawczej naprowa­
dził dziennikarza list Czytelnika 
opisujący wybryki chuligańskie 
w N.” ♦

A oto wyjaśnienie Wydziału 
Oświaty i Kultury Prezydium 
Powiatowej Rady Narodowej 
w N.:

„W związku z artykułem (. . .) pt. 
„Młodzież niczyja” — Prezydium 
Powiatowej Rady Narodowej — 
Wydział Oświaty i Kulturv (.. .) 
informuje, że w dniu 27. XI. 1972 
r. na posiedzeniu Komitetu Frontu 
Jedności Narodu (. . .) omówiono 
sprawę wykorzystania czasu wol­
nego młodzieży.

W obecności zainteresowanych 
przedstawicieli zakładów pracy I 
instytucji postanowiono rozwiązać 
zaistniały problem w sposób na­
stępujący:

1) Ustalenie ilości młodzieży nie­
pracującej oraz znalezienie dla 
niej pracy.

2) Udostępnienie świetlic zakła­
dowych dla młodzieży.

3) Przedstawiciele zakładów pra­
cy zadeklarowali się ożywić dzia­
łalność kulturalno-oświatową w 
świetlicach.

4) Przedsiębiorstwo Napraw Ta­
boru (. . .) zobowiązało się znaleźć 
zatrudnienie dla młodzieży nie­
pracującej. 

najgorszym tego słowa znacze­
niu. Przy bardzo słabym na o- 
gół wyposażeniu szkół jazdy w 
różnego typu „trenażery” — 
jedynym elementem audiowi­
zualnym nadal pozostaje nie­
zastąpiona plansza. Ona to np. 
dominuje w 10 stołecznych 
„szkołach jazdy”.

Nader trudno będzie więc 
realizować np. nowy przedmiot 
jakim jest „technika kierowa­
nia samochodem osobowym”. 
Ma ona się składać z 8 godzin 
teorii i 4 godzin zajęć prakty­
cznych przeprowadzanych i n- 
dywidualniez każdym u- 
czniem. Fachowcy zadają zresz 
tą pytanie — czy ten przedmiot 
nie powinien być wykładany 
„w ruchu”, za kierownicą pro­
wadzonego przez ucznia samo­
chodu?

Pytanie również, czy napra­
wdę potrzeba aż 36 godzin wy­
kładów przepisów' o ruchu dro 
gowym i czy przynajmniej 
część tego czasu nie powinna 
być wykorzystana na praktycz 
ny trening w ruchu miejskim.

Tego typu wątpliwości rodzi 
się wiele. Konkluzja jest zaś 
jedna. Kurs o profilu teorety­
cznym może być przydatny 
tam, gdzie chodzi o oczko w 
pończosze. Tam zaś, gdzie w 
grę wchodzi ludzkie życie trze 
ba myśleć innymi kategoriami. 
W ciągu tego roku szkoły jaz­
dy opuści 200 tys. nowych kie­
rowców — amatorów. Nie wy 
starczy wpajać kursantom teo 
retycznej zasady „ograniczone­
go zaufania”, trzeba ich tak 
uczyć; byśmy wszyscy mieli do 
nich pełne zaufanie. (PAP)

5) Placówki kulturalno-oświato­
we nasilą działalność w okresie je­
sienno-zimowym na terenie miasta 
oraz udzielą pomocy świetlicom 
zakładowym w organizacji imprez. 

_ Nadto na posiedzeniu wyłoniono 
Komisję, która przedstawi kon­
kretne wnioski Komitetowi FJN.”

Serdecznie dziękujemy za 
rzeczową odpowiedź i życzy­
my szybkiej i owocnej realiza­
cji przedstawionych w piśmie 
do redakcji wniosków.

M. Ł.

PONIEDZIAŁEK
4 16.40 — „Zwierzyniec”. W pro- 
1 gramie m. in. filmy „Kwaki 
uczy się liczyć” oraz z serii „Lopy 
de Loop”; 17.25 — „Echo stadio­
nu”; 17.50 — Filmy krótkometrażo 
we; 18.25 — „Teleskop”; 18.45 — 
„Eureka”; 20.05 — Teatr Telewizji: 
„Sumienie” na motywach Fio­
dora Dostojewskiego. Scenariusz i 
reżyseria — Stanisław Brejdygat; 
21.25 — „Publicystyka międzynaro 
dowa”; 22.25 — „Gra Stefan Czer­
niak” — skrzypce.

WTOREK
4 9.05 — „Chłopi” seryjny film 
1 TV — ode. 8 pt. „Gospodynie”;

16.25 — Telewizja Młodych; 17.55 
— „Perspektywy techniki”; 18.25 — 
Film krótkometrażowy; 18.40 — 
— Mecz finałowy międzynarodowe­
go turnieju koszykówki mężczyzn 
— Turniej Wyzwolenia; 20.05 — 
„Życie małżeńskie” — cz. II pt. 
„Francoise” franc. filmu fab. 
dozw. od 16 1.; 21.55 — „Ex libris”; 
22.50 — „Artyści z Moskwy” — pro 
gram rozrywkowy.

) 16.25 — „Zwierzyniec”; 17.10 — 
„Magnetyczny parasol ziemi”;

17.30 — „Improwizacje” — estrada 
młodych muzyków; 18 — „Prof. dr 
Adam Maczura”; 18.15 — „Drogi 
współpracy”; 18.45 — „Język ros.” 
— lekcja 15; 20.05 — „Busola dla 
Europy” — cz. II; 20.35 — „Parada 
przebojów” — program rozrywko­
wy; 21.10 — „24 godziny” — (kolor);
21.20 — „Twarzą w twarz” — pro­
gram publ; 22 — „Sprechen Sie 
deutsch” — jęz. niemiecki, lekcja 
2 (powtórzenie); 22.20 — „Słowni­
czek Kina Wersji Oryginalnej”;
22.40 — Kino Wersji Oryginalnej: 
„Książe Rakoczy” — franc. film 
ser. z cyklu „Słynne ucieczki”.

ŚRODA
1 8.05 — „Życie małżeńskie” — 
1 cz. II pt. „Francoise” franc. 

filmu fab.; 12.45 i 13.20 — Mecha­
nizacja Rolnictwa — „Mechaniza­
cja doju” — obory ściółkowe i bez 
ściółkowe” (cz. I i II); 14 — Z cy­
klu: „Wybieramy zawód”; 16.40 — 
„Latający Holender” — „Szkoła 
jungów 2000”; 17.10 — „Żołnierze w 
klaserze” — widowisko Anny Cho 
dorowskiel i Elżbiety Nagłowskiej; 
17.35 — „Informacje — towary — 
propozycje”;' 17.50 — Polski Film 
Dokumentalny: „Suita styczniów”,

Zdarza się, iż niektórzy 
z młodego pokolenia 
zżymają się na upar­

te, ich zdaniem, 1 bezcelowe, 
nawracanie starszych, także 
w literaturze, do doświad­
czeń polskich okresu minio­
nej wojny. Naturalny to od­
ruch młodości, choć moono 
niewyważony. Tamten okrut­
ny czas nie został potąd do 
końca, także przez literaturę, 
nazwany. A nazwany być mu 
si, obejmuje wszak wyjątko­
wy i wciąż obecny fragment 
losu polskiego.

Kreślę tych parę uwag na 
marginesie dwóch ostatnio 
przeczytanych książek, które 
uczyniły na mnie duże wra­
żenie. Pierwsza z tych prac, 
to zbeletryzowane, bardzo o 
osobistą nutę wsparte wspom 
nienia Jana Zamojskiego pt. 
„Miejsce postoju". Pisze je 
oficer, dziś w stopniu pułków 
nika, ukazując z jednej stro­
ny szczególny wojenny typ a- 
wansu, z drugiej fragment 
własnego losu jakże bogate­
go w treści historyczne. Ży­
ciorys autora, pochodzącego 
ze Stanisławowa, odzwierc,e 
dla dzieje dziesiątków tysię­
cy Polaków, ich dojrzewania 
osobistego i politycznego, po 
gmatwanej scenerii, na któ­
rej przyszło im działać, 
obowiązków, które przejmo­
wać musieli na siebie jeszcze 
jako młodzi, niedopierzeni 
chłopcy. Od września '1939 
roku wiedzie nas autor wraz 
z sobą, przez dalekie szlaki 
krasnojarskiego kraju, przez 
specyficzny klimat Syberii, 
aż po obóz rekrutacyjny I Ar­
mii WP, a potem przez cały 
szlak bojowy, aż do przed- 
proży Berlina. Książka pisa­
na jest z niewątpliwym talen­
tem literackim. Nie brak w 
tych wspomnieniach spraw 
trudnych, gorzkich, autor ich 
nie unika nie uchyla się od 
analizy zjawisk.

Inny utwór, bardzo osobli­
wy, wydany, jak słusznie pi- 
sze w posłowiu Andrzej 
Szczypiorski, zaraz po woj­
nie, stałby się rewelacją li­
teracką. Myślę tutaj o „Dale­
kiej Północy" Alfreda Rogal­
skiego, zmarłego najprawdo­
podobniej w czasie Powsta­
nia Warszawskiego, gdyż 
bliższe szczegóły są niezna­
ne, Wielkopolanina z pocho­
dzenia, dla którego osiem­
nastu lat w którym to wieku 
zaskoczył go Wrzesień, woj­
na stała się czasem w upior­
ny sposób przyśpieszonej doj 
rzałości. Miesięczna węd rów 
ka do Warszawy, a potem 
dzielone wraz ze stolicą oku 
pacyjne losy odbiły się na tej 
wrażliwej naturze typowym 
„zarażeniem śmiercią". Książ

„Warszawa moja miłość”; 18.25 — 
„Teleskop”; 18.45 — „Poligon”;
20.05 — Studio 63: z cyklu „Opowie 
ści mojej żony” — widowisko Mi­
rosława Żuławskiego pt. „Mantvl- 
ka”; 20.25 — Z serii: „Słynne 
ucieczki” franc. film seryjny pt. 
„Jacęueline Bawarska” — (kolor); 
21.20 — „Świat i Polska” — (ko­
lor); 21.55 — Z cyklu — „Balet” 
ode. IV pt, „Antyk”.

18.15 — „Co kraj to obyczaj”, „Bu 
ty” ode. VII z cyklu: „Nic nowe­
go” (kolor)); 18.45 — „Język ang. 
w nauce i technice” — lekcja 16;
20.05 — „Wieczorne melodie” (ko­
lor); 21 — „24 godziny” (ko­
lor): 21.10 — „Skarby moskiewskie 
go Kremla” (kolor); 21.35 — „Dzie 
ło” — franc. film fab. (kolor); 23 
— „Jęz. francuski” — powt. lekcji 
34, cz. I.

9 16.35 — „Przegląd prasy nauko 
wo-technicznej”; 16.50 — „Mło­

dzi gniewni” — film dokumental­
ny; 17.10 — Film muzyczny „Senty 
mentalny pan” — (Mieczysław 
Fogg); 17.40 — „Plac Teatralny” — 
rep.; 18.10 — „Warszawski czło­
wiek z kamerą” — rep. o Karolu 
Szczecińskim; 18.40 — „Pollena”; 
19.45 — „Język franc.” lekcja 34, 
cz. I; 20.05 — „Od Zygmunta do 
Nike” — reportaż film, (kolor); 
20.25 — „Jest Warszawa” — pro­
gram dok. o odbudowie Warsza­
wy; 21.25 — „24 godziny” (kolor); 
21.35 — „Cafe pod Minogą” — poi 
ski film fab.; 23 — „Język ros.” — 
powt. lekcji 15; 23.30 — „Złota pły 
ta dla orkiestry z Chmielnej”.

CZWARTEK
4 10.25 — Z cyklu: „Słynne

Przeszłość
i teraźniejszość

ka Rogalskiego jest formą 
osobliwego pamiętnika, w któ 
rym z jednej strony mieszają 
się wspomnienia z przed­
wojennego Rawicza, z dru­
giej odciska się piętno cza­
su, pogardy, przeżywanego w 
Warszawie, wszystko skłębio-

Z ksiqżkq na ty

ne, przemieszane, okrutnie 
prawdziwe i równie okrutnie 
nierealne. Szczypiorski, któ­
ry ciepłym, wiele mówiącym, 
a jakże serdecznym posło- 
wiem opatrzył książkę swe­
go przyjaciela, nawiązuje do 
niedawno dopiero objawio­
nych w „Dziennikach" 
wspomnień Nałkowskiej o 
młodym pisarzu, z którym 
łączyły ją bliskie stosunki, 
napomyka o wojennych sa­
lonach literackiej Warszawy, 
o młodzieńczych zwierze­
niach i szukaniu, wbrew 
dookólnym potwornościom 
sensu świata, istnienia, życia. 
Rogalski, zarażony na sposob 
kliniczny śmiercią, odnaleźć 
ani tego sensu, ani samego 
siebie nie umiał. Ale zosta­
wił książkę głęboką i wstrzą 
sającą, osobliwe memento 
dla tych, którzy przeżyli.

Większą jednak satysfak­
cję sprawiła mi nowa książ­
ka Jadwigi Żylińskiej, jednej 
z najbardziej ulubionych i 
cenionych przeze mnie pisa­
rek, znanej szerzej głównie z 
doskonałych swych powieści 
i szkiców historycznych. Tym 
razem mamy kolejny (po „Do 
mu, którego nie ma") tom 
autobiograficzny — „Drogi, 
które prowadzą dalej". Szcze 
gólna to opowieść, nader 
realna, ale i nie stroniąca od 
elementów fantastyki, sple­
cionych z sobą nierozdziel- 
nie. Autorka swobodnie prze 
mieszczą czas, w najśwież­
szej aktualności szukając od­
noszeń do kręgu minionych 
przeżyć, wzruszeń i rojeń. 
Dobrze oddany jest klimat 
Wielkopolski, ziemi rodzinnej 
autorki, wzruszające nawroty 
do wspomnień młodzień­
czych, wracające w latach 
wojennych i powojennych, 
pośród ludzi, którzy odeszli 
tych, którzy żyją. Wyłaniają 
sylwetki twórców, pojawia 
Dom Literatów w Oborach, 
dzisiejsze sprawy twórczoś­
ci, a zarazem jest ciągle ta

aura, tkliwa i serdeczna, 
związana z czasem, który 
przeminął, ale echami, posta 
wą życiową, tradycją, wy­
warł niezatarte piętno na 
pojmowaniu świata. Piękny 
język.

I jeszcze, na zakończenie 
przeglądu „Czytelnikowskich" 
nowości słów kilka o nowej 
powieści współczesnej, choć 
interesująco ubranej w for­
mę moralitetu, Władysława 
Terleckiego — „Pielgrzymi", 
będącej zarazem sztafażem 
dla wyjawienia postaw ludz­
kich. Motyw pielgrzymki, tłu­
mu pątników, potraktowany 
realistycznie, obfitujący w 
mnóstwo świetnie podpatrzo­
nych sytuacji, to galeria cha­
rakterów, postaw, to zarazem 
jakby przekrój postaw etycz- 
no-moralnych naszej społecz 
ności w jakimś jej specyficz­
nym wycinku.
EUGENIUSZ PAUKSZTA

Diagram nr 51
(N. Kukujew)

Remis
W pozycji przedstawionej na dia 

gramie, czarne, mimo znacznej 
przewagi materialnej, nie zdołają 
wygrać. Studium przedstawia je­
den z rzadkich przypadków roz­
grywki, w której strona silniejsza, 
mająca (po uproszczeniu pozycji) 
damkę na głównej linii oraz dwa 
pionki przeciwko jednej damce, 
nie może uzyskać awansu swych 
pionków. Rozwiązanie — poniżej.

Rozwiązanie studium (p. diagram 
nr 51): 1. c5-d6 e5:c7 2. a7:f2
f8-g7 (2. ...e7-f6 3. f2-h4 f6-e5 4.
h4-d8 c7-d6 5. d8-e7 i remis)
3 f2-h4 g7-f6 4. h4-g3 e7-d6 5.
g3-f4 f6-d4 6. f4-g3 d4-gl 7. g3-el
d6-e5 8. el-c3 gl-d4 9. c3-a5 i re
mis.

9 16.40 — „Indie” cz. I, reportaż; 
• 17.10 — „Puder” — franc. no­
wela kryminalna; 17.35 — „O mie­
dzę świat cały” — program publ.; 
18.05 — „Mówi Jan Szczepański’ 
(gawęda); 18.25 — „Sprechen Sie 
deutsch”; 18.50 — „Znów na Gala­
pagos” — z cyklu „Świat, który 
nie może zaginąć”; 20.15 — „TatOi 
Pepino i fanatyczki” — włoski 
film fab.; 21.40 — „24 godziny” “ 
(kolor); 21.50 — „Koncert z okazj 
25-lecia Orkiestry i Chóru PR. 1 
TV w Krakowie; 22.30 — „Canzonis- 
sima” — włoski program rozryw­
kowy; 23.10 — „Slim John” — J?Ł 
ang.

NIEDZIELA

1

PIĄTEK
4 8.35 — „Biały pokój” — bułg. 
1 film fab. (wznowienie’; 16.40 — 
„Pora na Telesfora”; 17.25 — „Nie 
tylko dla pań”; 17.45 — „Gramy o 
telewizor”; 18.10 — „Turystyka i 
wypoczynek”; 18.25 — „Teleskop”; 
18.45 —„Magazyn Medyczńy”; 20.05 
— „Ostatni rok” - radź, film dok. 
(cz. II); 21.05 — „Panorama Tygo­
dnia”; 2145 - Teatr TV: Iwan 
Gonczarow — „Zwyczajna histo­
ria”. Adaptacja 1 reżyseria — 
Lech Komarnicki.

9 16.25 — „Między miastem a 
“ wsią” — program publ.; 16.55 — 
„Upadek” polski film fab. z cy­
klu „Hrabina Cosel” ode. III (ko­
lor); 17.45 — „Z& wolność naszą i 
Waszą”; 18.30 - ;,Slim John” - 
lekcja ’ jęz. ang.; 19 - „Wokół 
Placu du Theatre”; 20.05 — „Spot­
kanie z jazzem”; 20.35 — „Witajcie 
w Chimbote” — polski film dok.; 
21“.~ ”24 8°^ziny” (kolor); 21.35 
— Klub Dobrej Roboty: 22.15 _  z 
bliska i z daleka”; 22.45 — „Jeżyk 
ang. w nauce i technice”.

SOBOTA
| 8.05 i 22.05 — „Święta grzeszni- 
, , ~ czechosł. film fab. (ko-

- Dla młodych widzów: 
„Bal u Neptuna”; 15.30 — „z ko­
szar i poligonów”; 15.50 — „Redak 
cja Szkolna zapowiada”; I6.40 _ 
Dla młodych widzów: „Wuiaszek ?oZr)r°i8,ej”n7 Węg‘ (kok-
lor), 18 — „Bieg po zdrowie”; 18’0 
77, A*c}a grupy „Glos” - radź 
film dok.; 18 40 - „Godzina Orfeu 
sza” nr 22 (kolor): 20.15 - Wielka 
rewia na Karowej”. Reżyseria 
Beata Artemska. nezyseria -

7. 40 — „TV Kurs Rolniczy”;
8. 15 — „Przypominamy, rad£'' 

my...”; 8.25 — „Alarm przeciwpoża 
rowy trwa”; 8.35 — „Nowoczesność 
w domu i zagrodzie”: 9 — Dla mło­
dych widzów: „Różowa PanteI?. 
— film, TV Klub Śmiałych, ,.y*, 
żyta w puszce konserw”: „Galer,a. 
film z serii „Mój przyjaciel ®"„; 
10.20 — „Encyklopedia tatrzańska , 
11 — Sprawozdawczy maf’az?

B

sportowy; 13.15 — „Muzy bez et»' 
tu” — czyli amatorski ruch ar. ' 
styczny (kolor); 13.45 — »’Przc*nl„Z 
ny”; 14.15 — Dla dzieci: Krystyna 
Boglar — „Gucio i Cezar” (cz. 
(kolor); 15.05 — „PKF”; 15.15 
„Warszawa w odbudowie i P,aS.-. 
ce”; 15.45 — „Piosenka dla Cie 
bie”: 16.35 — „w klubie — wieczo 
drugi”; 17.15 — „Kobiety Ich zy 
cia” — „Harenda moja nułosc ’ 
18.05 „Kryteria” - felieton Właay 
sława Loranca; 18.15 — Progr_a„v 
filmowy; 18.50 — Film muzyczny 
TVP — premiera miesiąca — ___
piszczałek”; 20.05 — „Chłopi 
film TVP pt. „Wielkanoc” (koloD; 
20.55 — „Próba próbą” — sh ’ 
21.55 — „Magazyn sportowy”-

9 14.50 — Dla młodych widzów 
*• „Stary młyn” jugosł. film— 
(kolor); 16.10 — „Doc. dr Raz 
mierz Kordylewski” (ludzie 
ki); 16.40 — „Turniej Politechnik . 
17-40 — „Czarne słońce” — £ 
fab.; 20.05 — „Karuzela” — 
gram rozrywkowy: 21 — „Ol® - 
meeting” — transmisja fest*X,je 
jazzu tradycyjnego o 
„Złotej Tarki”: 22 — „Kłosy pocny 
lone” — estrada poetycka.

CODZIENNIE w programie 1 i 2 * * * * *• 
Dobranoc — 19.20: Dziennik • 
Monitor — 19.30 oraz w Prog^af?k 
1 Politechnika w pónledzia ’ 
środę i piątek o godz. 15.20 i P^ 
godz. 22.50. (b)



Zimowe Igrzyska Młodzieży Szkolnej

Pracownicy poszukiwani

Brak śniegu
'dalekopisem

VANCOUVER REZYGNUJE

utrudnia przygotowania
Działacze Komitetu Olimpijskie­

go kanadyjskiego miasta Vancou- 
ver poinformowali, że oficjalnie re 
zygnują ze starań o przyznanie im

Qminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska" we 
Wschowie, woj. zielonogórskie — zatrudni zaraz

KANDYDATA na stanowisko kierownika działu 
obrotu rolnego.

Wymagane jest wykształcenie średnie rolnicze 
5 lat praktyki kierowniczej, wzgl. wykształcenie 

wyższe 1 3 lata praktyki na stanowisku kierowni­
czy m.

Warunki płacy do omówienia z Zarządem Spół­
dzielni. 43-K2

ZESPÓŁ SZKÓŁ ZAWODOWYCH 
Poznańskiej Fabryki Łożysk Tocznych 

w Poznaniu, ul. Krańcowa 9

PRZYJMUJE ZAPISY
na rozpoczynający się 1 lutego rok szkolny 

kandydatów do klas pierwszych
Zasadniczej Szkoły Zawodowej

niespełna dwa miesiące najlepsi uczniowie — sportowcy stana 
walki o medale V Zimowych Igrzysk Młodzieży Szkolnej. Cho- 

eiai M *0 dopiero piąte igrzyska, mają jednak bogatą tradycję.

organizacji Zimowej 
1976. Przewodniczący 
Sld Young oświadczył, 
czycy nie są w stanie

Olimpiady 
Komitetu,

Iż

Krynicy Zakopanem, Bielsku- 
i Szklarskiej Porębie, w 

tvm roku szkolnych sportowców 
będą województwa: krakow 

Jkle i białostockie. W dniach 18— 
11 lutego w Gołdapi i Augustowie 
odbędą sie mistrzostwa szkół pod- 
•tawowych. a 1—7 marca w Krako 
wie Zakopanem. Nowym Targu i 
Krynicy. ° medale walczyć będą 
zwycięzcy eliminacji wojewódz- 
klch Tegorocznym finałom po raz 
nierwszy nadano rangę mistrzostw 
polski w kategoriach młodzików i 
młodszych juniorów.

Prawo startu w Igrzyskach za­
pewnione mają najlepsi w poszczę 
gólnych dyscyplinach, dlatego też 
wszyscy oilnie trenują chcąc osia-

Sportowcy Egiptu 
liderami w Lagos

Po trzech dniach II panafrykań- 
fkich Igrzysk Sportowych w La­
gos, liderami są sportowcy Egiptu, 
którzy mają 9 złotych, 8 sre­
brnych oraz 4 brązowe medale. 
Na drugim miejscu są gospodarze 
— Nlgeryjczycy — 3 złote. 4 srebr 
ne i 3 brązowe, a na trzecim — Al 
gierczycy — 2 złote, 3 srebrne i 2 
brązowe.

Niezwykle zacięte są mecze pił­
karskie 1 gra często jest zbyt ostra.

W lekkiej atletyce ze szczegól­
nym zainteresowaniem oczekiwa­
ne są finały biegów na 400 m ppł. 
z udziałem Akii Bua (Uganda) i 
1500 m, w którym pobiegnie Kip- 
choge Keino (Kenia). (PAP)

Saneczkarze trenują
w Krynicy

Mimo kapryśnej, bezśnieżnej zi­
my kryniccy działacze sportowi 
zdołali stworzyć warunki trenin­
gowe naszym czołowym saneczka­
rzom. Wykorzystując lód zeskro- 
bywany z miejscowego sztucznego 
lodowiska, wylodzono korzystając 
z minusowych temperatur ponad 

toru saneczkowego, na którym 
prowadzone są treningi kadry se­
niorów 1 juniorów. Gospodarze 
obiektu prowadzą nadal prace 
zmierzające do wylodzenia całego 
toru.

gnąć formę gwarantującą sukces 
w eliminacjach i turnieju finało­
wym. Na przeszkodzie stoi brak 
śniegu, nie było go także w gó­
rach gdzie przebywali uczestnicy 
kilku zimowisk.

W okresie ferii zimowych na 
obozach przebywało ponad 220 ucz 
niów. W Szklarskiej Porębie treno 
wało 40 biegaczy z Chodzieży, a sa 
neczkarze i dwuboiści klasyczni z 
Czarnkowa szlifowali formę w 
Karpaczu. Niestety, brak śniegu 
snowodował, że trening ograniczał 
się najczęściej do zaprawy ogólno­
rozwojowej.

Dosyć dobre możliwości trenin­
gu mieli łyżwiarze i hokeiści prze 
bywający na zgrupowaniach w 
Poznaniu i Gorzowie. W tym dru­
gim mieście przebywali sportowcy 
z Wrześni. Trzeci obóz dla łyż- 
wiaży zorganizowano w Dolsku.

Starania o umożliwienie trenin­
gu na śniegu narciarzom i sanecz 
karzom doprowadziły do zawarcia 
porozumienia miedzy zarządami 
okręgowymi SZS w Poznaniu i 
Wrocławiu, dzięki czemu sportow 
cy z Wielkopolski otrzymali jeden 
z ośrodków w Szklarskiej Porębie. 
W dniach 20. I. do 15. II. przeby­
wać tam będzie 40-osobowa grupa 
młodzieży szkół z Chodzieży i 
Czarnkowa. Obóz ten zorganizowa 
ny został na prawach domu wcza­
sów dla uczniów, to znaczy, że 
odbywać się będą także wszystkie 
zajęcia przewidziane programem 
nauczania.

Obecnie rozpoczyna się cykl im­
prez mających na celu wyłonienie 
reprezentantów w łyżwiarstwie fi­
gurowym. Finalistów szczebla wo­
jewódzkiego poznamy już 20 bm. 
W tym dniu na poznańskiej „Bo­
gdance” odbędą się mistrzostwa 
Poznania w jeżdzie indywidualnej, 
par tanecznych i par sportowych. 
W imprezie tej zarządy dzielnico­
we SZS i kluby sportowe wysta­
wić mogą dowolną liczbę uczestni 
ków z grona młodzieży urodzonej 
w roku 1958 i młodszej. 11 lutego 
również na „Bogdance” odbędzie 
się finał wojewódzki igrzysk łyż­
wiarzy i hokeistów. Terminy za­
wodów dla narciarzy, biathloni- 
stów i dwuboistów klasycznych 
uzależnione są od warunków śnie­
gowych. (zb)

Dla dobra sportu

czasie, jaki pozostał do 
olimpiady, przygotować

Kanadyj 
krótkim 
kolejnej 
konlecz-

Wojewódzkie Zjednoczenie 1 
i Mieszkaniowej w Poznaniu, 
zatrudni zaraz na stanowisko 

ST. INSPEKTORA INZ. 
INŻ. ENERGETYKA.

Gospodarki Komunalnej . 
, ul. Zwierzyniecka 15 —

MECHANIKA względnie

uzgodnienia.Warunki pracy 1 płacy do —„--------------
Oferty z życiorysem kierować pod wyżej wskaza­

nym adresem. 1098-K1

• tokarski — chłopców 1 dziewczęta,
• operatorów urządzeń termicznych — chłopców,
• szlifierski — chłopców i dziewczęta.

Kandydaci winni złożyć w sekretariacie szkoły

nych urządzeń sportowych 
Vancouver.

TRANSMISJA Z BALU 
MISTRZÓW SPORTU

W

w
£ Praca $ Nauka

sobotę (13 bm) Polskie Radio
przeprowadzi bezpośrednią tran­
smisję z hotelu „Bristol" z ofi­
cjalnej części tradycyjnego balu 
mistrzów sportu, podczas której 
ogłoszone zostaną wyniki dorocz­
nego plebiscytu „Przeglądu Spor­
towego’* na dziesięciu najlepszych 
polskich sportowców w 1972 roku.

Dorywczo, zaopiekuję się 
starszą, samotną, inteli­
gentną osobą. Oferty „Pra 
sa", Grunwaldzka 19 dla 
33104gpr.
Pomoc domowa na stale 
pilnie potrzebna. Ul. To­
mickiego lla m. 1, telefon 
712-26, po godz. 15. 33863g
Potrzebny pracownik do 
gospodarstwa. Witaszyce. 
pow. Jarocin, Roszarnicza

Początek transmisji 
21.50 w programie I.

godzina 20. 34084g

TRAGICZNA ŚMIERĆ SĘDZIEGO

Brazylijski sędzia piłkarski Joac 
de Oliveira zmarł wskutek obrażeń 
doznanych na boisku. Prowadził 
on mecz w brazylijskiej miejsco­
wości Campello. Rozwydrzeni ki­
bice wdarli się na boisko i pobili 
arbitra.

MISTRZOSTWA 
MŁODZIEŻY AKADEMICKIEJ

W Innsbrucku rozegrano slalom 
gigant kobiet w ramach VI Akade 
mickich Mistrzostw- Zwyciężyła 
Annahid Asgian (Włochy) 1.35,90 
przed Baerbl Edelsbrunner (Au­
stria) 1.36,87. (ob)

ZWYCIĘSTWO SZWEDÓW 
W SZTAFECIE NARCIARSKIEJ

W miejscowości Tassocarlomagno 
rozegrano biegi sztafetowe męż­
czyzn na dystansie 3X10 km w ob­
sadzie międzynarodowej. Zwycię­
żyła Szwecja w składzie: Magnus 
son, Lundbaek, Limby, w czasie 
1:32.29,7. przed NRF 1:33.03,2 i Nor-
wegią 1:33.52,4. Dalsze miejsca
zajęli: Czechosłowacja, Finlandte. 
Włochy.

Bardzo słabo wypad! zespół pol­
ski, który zajął dopiero 15 miej­
sce w czasie 1:42.22,5, wyprzedza­
jąc jedynie Hiszpanie. (PAP)

Współpraca warszawskiej AWF i PZLA

Sprzedam pianino marki 
Sommerfeld. Poznań. Scie 
giennego 67a m. 10. 34460g
Sprzedam kożuch męski 
nowy. 165 cm. Tel. 432-51,
wewn. 72. 34070g

Samo noth

wo wiejskiego.

w terminie do 20. I. 
menty.

Przyjmowani będą

1973 r. wymagane doku-

uczniowie z miasta oraz
zamiejscowi o dogodnym dojeździe do szkoły.

Absolwentom zapewnia się zatrudnienie w Po­
znańskiej Fabryce Łożysk Tocznych oraz możli­
wość dalszej nauki w Technikum Mechanicz­
nym dla Pracujących.

Dojazd do szkoły tramwajami linii nr 6. 8, 19.
Dyrektor Szkoły

10103-K1

Chłodniarza ze spawaniem 
na urządzenia chłodnicze 
amoniakalne i freonowe — 
przyjmie zakład elektro­
mechaniczny. Lodowa 32 
m. 2, godz. 16—18. 34124g
Tańców towarzyskich wy­
ucza Adela Szczurkówna, 
Poznań, al. Marcinkow­
skiego 2a, parter. 33188g
Przygotowanie do egzami­
nów, korepetycje, nauka 
od podstaw (przedmioty 
ścisłe, języki) pod opieką 
wykładowców. Słowackie-
go 62 m. Zgłoszenia:
tylko godz. 19—20. 33027g

nono (B Sprzeda j
Siana dobrego większą 
ilość kupię. Szczegółowe 
oferty: Marian Rutkowski, 
Przecław, poczta Pamiąt­
kowo, pow. Szamotuły.

3439,g
Sprzedam piec wulkaniza 
cyjny z formą oraz z książ 
ką dozoru. Śmigiel, tel. 73
w godz. 14—15. 652p
Cocker spaniela złocistego, 
jednorocznego — sprze­
dam. Telefon 557-78.

34363g

Sprzedam samochód mar 
ki Wartburg w dobrym 
stanie 65 r. w cenie 68 tys. 
W. Malewska. Wągrowiec. 
Przemysłowa 10. 33759g

MU Lokale
Kupię mieszkanie wlasnoś
ciowe 
Oferty

M-3 spółdzielcze.
„Prasa"

waldzka 19 dla 33374g.
Grun-

M-5 — 3-pokojowe. Rata­
je. zamienię na M-4 — 2- 
pokojowe. Peryferie wy­
kluczone. Oferty „Prasa". 
Grunwaldzka 19 dla 34227g.
Zamienię pokój z kuch­
nia. spółdzielcze. Grun­
wald. na kawalerkę Ofer­
ty „Prasa". Grunwaldzka 
19 dla 33459g.
Kupię w Poznaniu miesz­
kanie własnościowe, spół­
dzielcze, lub wyłączone 
(3—4 pokoje z kuchnią). 
Oferty — „Prasa". Grun­
waldzka 19 dla 33326g.

Poszukuję — wynajmę ka 
walerkę lub pokój z kuch 
nią w Poznaniu. Wenge- 
rek, Gniezno, Dąbrówki
28 m. 3. 33464g

W dniu 12 stycznia 1973 roku zmarł niespo­
dziewanie

Inicjatywa krynickich działaczy 
umożliwiła naszym saneczkarzom 
prowadzenie treningów. Już od 
Pierwszych dni stycznia wykonują 
oni dziennie po 15 — 20 ślizgów. 

Q wielu zawodników obserwuje się 
wyraźną poprawę techniki. (PAP)

„W obecnej sytuacji, szybko ros­
nącego poziomu światowej lekkiej 
atletyki, najważniejszym zadaniem 
w szkoleniu naszych sportowców 
jest wyważanie właściwych, nie­
szkodliwych dla organizmu propor­
cji między wynikiem i zdrowiem 
oraz wychowaniem ... Aby zrozu­
mieć i rozwiązać wszystkie zagad­
nienia łączące się z nowoczesnym 
sportem powstaje konieczność ko­
rzystania z wielu dziedzin nauki 
przy realizacji zadań szkolenio­
wych. Toteż specjalnym zadaniem 
nauki w stosunku do sportu 1est 
opracowywanie zagadnień kom­
pleksowych zaspokajających roz­
ległe potrzeby praktyki sportowej" 
— oto fragment umowy o współ­
pracy między Akademią Wycho­
wania Fizycznego w Warszawie i

Polskim Związkiem Lekkiej Atle­
tyki.

Umowa zobowiązuje Akademię 
Wychowania Fizycznego m. in. do 
zorganizowania zespołu naukowo- 
badawczego pracującego dla po­
trzeb lekkiej atletyki, przekazy­
wanie pełnej informacji i doku­
mentacji dotyczącej tej dyscypli­
ny sportu, podejmowania ustalo­
nych z PZLA tematów prac dyplo­
mowych, magisterskich i doktor­
skich.

Realizacja umowy, która jest 
pierwszym tego rodzaju dokumen­
tem podpisanym przez rektora na 
szej największej uczelni wf przy­
czyni sie niewątpliwie do podnie­
sienia poziomu polskiej lekkiej at­
letyki oraz wzbogaci nasza naukę 
o praktykę dnia codziennego.

doc. dr STEFAN LEWALSKI
długoletni pracownik naukowy Instytutu Towa­
roznawstwa, kierownik zakładu Towaroznawstwa 
Artykułów Przemysłowych, kierownik Studiów 
Zawodowych Batalionu Akademickiego oraz wy­
kładowca Wyższej Szkoły Oficerskiej Służb 
Kwatermistrzowskich, przewodniczący Uczelnia­
nej Komisji d/s współpracy z praktyką, członek 
Polskiego Towarzystwa Chemicznego i Polskiego 
Towarzystwa Towaroznawczego.

Odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi. Brązo­
wym Krzyżem zasługi z Mieczami, Srebrnym 
1 Brązowym Medalem za Zasługi dla Obronności 
Kraju, Odznaką 1000-lecia Poństwa Polskiego, 
Złotą Odznaką ZNP, Odznaką Honorową m. Po­
znania oraz innymi odznaczeniami i wyróżnie­
niami.

W Zmarłym Uczelnia straciła oddanego i su­
miennego pracownika, głęboko zaangażowanego 
w pracy społecznej oraz serdecznego i życzli­
wego wychowawcę młodzieży.

Cześć Jego pamięci!
Uroczyste pożegnanie Zmanłego odbędzie się 

w hallu Wyższej Szkoły Ekonomicznej w Pozna­
niu w dniu 15 stycznia 1973 roku o godzinie 12. 
a pogrzeb odbędzie się w tym samym dniu o go­
dzinie 15 na cmentarzu przy ul. Lutyckiej.

Rodzinie Zmarłego wyrazy szczerego współ­
czucia skladaja

Sprzedam Fiata 1800. Smół 
kowski, Poznań, Stalin- 
gradzka 30. wejście z No-

Sprzedam samochód Mo­
skwicz 402. Adres: Pia­
secki, Goniczki pow. 
Września. 33682g

34447g

Twoje marzenia o własnym 
samochodzie 1 ponad 500.000 

złotych — spełnią
KOZIOŁKI”.
Złóż zakreślony kupon 

na jutrzejszą grę.
1165-K1

Nieruchomości
Kożuchy, płaszcze, kurt­
ki skórzane farbuję, zam­
szowe odnawiam. 27 Grud

Sprzedam działkę budow­
laną 1.000 m1 na Juniko­
wie. z zamianą na miesz­
kanie 1-pokojowe. Oferty 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 34348g.
Kupię domek w Poznaniu 
lub okolicach do 180 tys.
Oferty „Prasa"
walćłgka 19 dla 33534g.

Grun-

Dom jednorodzinny orzy 
tramwaju kupię. Oferty 
z opisem „Prasa", Grun­
waldzka 19 dla 33554g.

Kupię działkę budowlaną 
w Baranowie lub najbliż­
szej okolicy, oferty „Pra 
sa". Grunwaldzka 19 dla 
33479g.

Zguby Różne
Zgubiono złoty pierścień 
pamiątkowy z czerwonym
kamieniem. Uczciwego
znalazcę wynagrodzę. Po­
znań, ul. Hibnera 23 m. 4. 

34312g

nia 5. 34211g
Orwochrom oraz inne fil­
my barwne, pozytywowe 
i negatywowe ORWO, wy 
wołuję w terminie 7 dni 
Zakład fotograficzny Jan 
Kołecki, Ratajczaka 36 (na 
rożnik Czerwonej Armii)
tel. 599-21. 33653g
Tanio szyję płaszcze, kurt 
ki z lisem. Tel. 67-35-33.

33324g

Matrymonialne
Rencistka samotna lat 60, 
przystojna. posiadająca 
książeczkę oszczędnościo­
wą — pozna pana, możli­
wie z mieszkaniem. Cel 
matrymonialny. Oferty — 
„Prasa", Grunwaldzka 19 
dla 33471g
Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo", Poznań, Li
belta 29 poleca swoje
usługi w kojarzeniu mał-
żeństw. Czynne 
15—19.

godz. 
33457g

W dniu 11 stycznia 1973 r. zmarł nagle w wieku 
42 lat, mój ukochany mąż, tatuś, syn, brat, 
szwagier i wujek

LESZEK MATYSIAK
Pogrzeb odbędzie się w dniu 13 bm. o godzi­

nie 11.40 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim smutku i talu pogrążeni
żona, syn i rodzina

Prosimy nie składać kondolencjl.
Poznań, ul. Jeżycka 33. 34373g

Dnia 11 stycznia 1973 r. zasnęła w Bogu, prze­
żywszy lat 73, nasza ukochana matka, teściowa 
i babcia, śp.

FRANCISZKA WYBIERALSKA
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia

15 bm. o godz. 11.55 na cmentarzu junikowskim,

o czym zawiadamia

Poznań, Gwardii Ludowej 39 m. 14. 34426g

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że zmarła 
nasza długoletnia i sumienna pracownica

Dnia 10 stycznia 1973 r. zmarł

dr med. ZBIGNIEW PIENIE2NY
ordynat°r oddziału chirurgicznego Szpitala Woje- 
wodzkiego w Zielonej Górze, wieloletni członek 

Towarzystwa Chirurgów Polskich.

Z naszych szeregów ubył piękny wzór czło- 
wieka. chirurga i kolegi.

cześć Jego pamięci!

Oddział Poznański
Towarzystwa Chirurgów Polskich
_________ ___ 344275

W dniu 10 stycznia 1973 r. zmarł w wieku 63 lat

Tomasz Stanisławski 
długoletni pracownik Poznańskich Zakładów 
aPierniczych Fabryki Papieru$w Czerwonaku.

Zmarłym straciliśmy sumiennego pracow- 
n,ka i serdecznego kolegę.

Rodzinie Zmarłego wyrazy szczerego wspól- 
-zucia skladaja

Kierownictwo — Samorząd Robotniczy 
współpracownicy

34388g

I bń.'em ’ głębokim żalem zawiada-
nas oo Z+u dnia 12 stycznia 1973 r. odeszła od 
ska ei*rnn ? ^CDieHach znoszonych z aniel- 
najdrołc,,0*''1’’- abatrzona Sakramentami św., 

a mamusia, teściowa i babcia

p WALERIA KRENZ
'5 ^będzie się w poniedziałek, dnia
04rafiaino„ azinie 13 30 na cmentarzu z kościoła 

•analnego w Wirach.
Pogrążeni w smutku

Luboń syn. synowa i wnukiDworcowa 39 344385

ais

tDnia 11 stycznia 1973 r. po krótkiej chorobie 
odszedł od nas na zawsze, opatrzony Sakra­

mentami św., mój najdroższy mąż, nasz uko­
chany ojciec, teść 1 dziadek, przeżywszy lat 78

STANISŁAW ŁAWICKI
powstaniec wielkopolski

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 
15 bm. o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

Msza żałobna zostanie odprawiona w dniu po­
grzebu w kościele parafialnym o godz. 9.

W głębokim smutku pogrążona
żona z rodziną

Poznań. Albańska 179. 34440g

4- Dnia 12 stycznia 1973 roku zmarła, opatrzona 
i Sakramentami św„ przeżywszy lat 50, moja 
droga żona, nasza kochana matka, córka, sio­
stra, teściowa i babcia, śp.

KRYSTYNA TASAREK
z domu Wendland

Pogrzeb odbędzie
15 bm. o godz. 11 na

Poznań. Inżynierska

się w poniedziałek, dnia 
cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona 
RODZINA

1 m. 16. 34459g

+ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
11 stycznia 1973 r. zasnął w Bogu, po krót­

kich lecz ciężkich cierpieniach, przeżywszy lat 61, 
mój najdroższy maż. najukochańszy ojciec, je­
dyny brat, teść, dziadek 1 wujek, śp.

CZESŁAW WYREMBLEWSKT
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 

15 bm. o godz. 14 na cmentarzu parafialnym na 
Górczynie.

w smutku pogrążona 
RODZINA

Rodzina pros! o nleskładanie kondolencjl. 
Poznań. Rutkowski o lOa m. 2. 34454g
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Rektor, Senat, 
Rada Zakładowa 
Wyższej Szkoły

Komitet Uczelniany PZPR 
ZNP, pracownicy i studenci 
Ekonomicznej w Poznaniu 

1266 KI

KRESCENCJA DZIATKOWIAK
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 13 stycz­

nia 1973 r. o godz. 13.25 na Junikowie.

+ Z głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
10 stycznia 1973 r. zasnęła w Bogu nasza ko­

chana mama. śp.

FRANCISZKA KOPRUCKA
z domu Żmudzińska

Pogrzeb odbędzie się w dniu 13 bm. 
nie 11.30 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążeni
córka i

Poznań, ul. Junacka 2 m. 2.

o godzi-

syn
34374g

tW dniu ’0 stycznia 1973 r. zmarła, przeżyw­
szy lat 86. opatrzona Sakramentami św., na­

sza najukochańsza^ mama, teściowa, babcia, pra­
babcia i ciocia, śp.'

MARTA RYBCZYŃSKA
z domu Klimaszewska

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 13 bm. 
o godz. 12.30 na cmentarzu w Ostrowie Wlkp., 
ul Limanowskiego.

o czym zawiadamia w smutku pogrążona
RODZINA

Śrem. Poznań. Świebodzice, Kępno. Wrocław.
343685

4- Dnia 10 stycznia 1973 roku zmarł po długiej 
I chorobie, przeżywszy lat 62, mój mąż, ojciec, 
brat i wujek

STANISŁAW PALACZ
Pogrzeb odbędzie się w dniu 15 bm. o godz. 13 

na cmentarzu junikowskim,

o czym zawiadamiają stroskane

żona, córka i rodzina
343835
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Z żalem żegnają Ją

Dyrekcja — POP — Rada zakładowa 
oraz pracownicy 

OWG m. Poznania
343965 
mMMBuau!

tDnia 12 stycznia 1973 r. zmarła w Bogu, prze­
żywszy lat 54, moja kochana żona, matka, 

siostra i szwagierka

JADWIGA
Pogrzeb odbędzie się w

na cmentarzu Miłostowo (Główna),

KUKLA
dniu 15 bm. o godz. 14

o czym zawiadamia

mąż z rodziną
34468e

tDnia 11 stycznia 1973 r. zmarła, opatrzona
Sakramentami św., moja ukochana mamusia, 

siostra, teściowa, szwagierka. bratowa, babcia 
1 ciocia, przeżywszy lat 72. śp.

KONSTANCJA MATYSIAK
z domu Cerańska

Pogrzeb odbędzie się w dniu 14 bm. o godz. 13 
na cmentarzu w Swarzędzu.

W smutku pogrążeni
syn. synowa, wnuki i rodzina

Swarzędz. Kórnicka 6. 34376g

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
11 stycznia 1973 r„ w wieku lat 78, zmarł 

ukochany mąż. ojciec, teść i dziadek

JOZEF NOWAK.
emeryt PKP

Pogrzeb odbędzie sie dnia 13 stycznia 1973 r. 
godz. 15.10 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
żona z rodzina

Poznań. Dąbrowskiego 84 m. 2. 34385g
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STYCZEŃ 
13 

Sobota

Bogumiły, 
Weroniki

Słońce: 7.59—16.03

TEATRY 1
W POZNANIU

POLSKI — g. 19 „Ożenek”.
NOWY — g. 19 „Pastorałka”.
OPERA — g. 19 Koncert galowy 

„Pod Pegazem 73”.
OPERETKA — g. 19 „Dziękuję 

ci Ewo”. •
MARCINEK — g. 17 „Błękitny 

jeż”.
KABARET „TEY" — g. 22 „Wi­

zyta i kwita”.

H 7
GNIEZNO Lech: „Dzieciństwo, 

powołanie i pierwsze przeżycia 
Giacomo Casanovy z Wenecji”; 
Polonia: „Michał Strogow — ku­
rier carski”.

KOŚCIAN: „Ziemia faraonów”.
KORNIK: „Szerokiej drogi ko­

chanie”.
LESZNO: „Smak zemsty”.
NOWY TOMYŚL: „Bądź w por­

cie nocą”.
OBORNIKI: „Tora! Tora! To­

ra!”
ROGOŹNO: „Zaraza”.
ŚREM Słonko: „Ten okrutny 

nikczemny chłopak”; Klubowe: 
„Dziewczyna inna niż wszystkie”.

ŚRODA: „Wódz Seminolów”.
SZAMOTUŁY: „Przez pustynię”.
WĄGROWIEC: „Zabijcie czarna 

owcę” i „Podróż za jeden u- 
śmiech”.

WRZEŚNIA: „Pamiętnik szalo­
nej gosopdyni” i „Kochany dra­
pieżnik”.

AULA UAM — g. 19.30 — Uro­
czysty 100 Koncert Poznański: 
dyrygent — R. Czajkowski, so- 
1’ ‘ka — K. Szostek-Radkowa (mez 
zosopran), Orkiestra i Chór.

f RAOiO 1

SOBOTA — PROGRAM I: 7.35 
Muz. rozrywkowa; 8.05 Miniatura 
muzyczna; 8.30 Konc. życzeń; 8.45 
Proponujemy, informujemy, przy­
pominamy; 9 Dla kl. III i IV 
(wych. muzyczne): „Taktujemy 
na trzy”: 9.20 Popularne utwory 
ork. kompozytorów rosyjskich; 
10.05 „Serce i szpada” — „Lisow- 
czycy” — fragm. pow. B. Sajkow 
skiego; 10.25 Przegląd instrumen­
talistów rozrywk.; 10.50 „Zamiast 
ludzkich rąk” — rep.; 11 Dla kl. 
VII (historia): „Sztandar na ko­
lumnie” — słuch.: 11.30 Franc. 
zesp. wokalne; 11.49 Rodzice a 
dziecko; 12.25 Z lubelskiej fono- 
teki muzycznej; 13 Dla kl. III i 
IV (jęz. polski): „Dwa nagie mie­
cze” — słuch.; 13.20 Na swojska 
nutę — melodie ludowe z lubel­
skiego; 13.40 Więcej, lepiej, taniej: 
14 Czy znasz tę książkę?; 14.30 
Przekrój muzyczny tygodnia: 15.05 
Godzina dla dziewcząt i chłopców; 
16.05 „Czas i ludzie” — aud. kom­
batancka: 16.20 600 sek. piosenki 
żołnierskiej: 16.30 Popołudnie z 
młodością; 18.50 Muz. i Aktualn.: 
19.15 Kupić, nie kupić — posłu­
chać warto; 19.30 Wędrówki mu­
zyczne po kraju: 20.30 Miniatury 
rozrywkowe: 21 Dżw. wyd. mie­
sięcznika „Jazz”: 21.25 Muzyka; 
21.35 Transm. z części oficjalnej 
balu mistrzów sportu z HoteJu 
Europejskiego w Warszawie: 22 
Program z dywanikiem: 23.15 So­
botnia rewia tan.: 0.10 Koncert 
życzeń od Polonii zagranicznej 
dla rodzin w kraju; 0.30 Program 
nocnv z Białegostoku.

WIADOMOŚCI: 5. 6. 7. 8, 10 
12.05, 15. 16. 20. 23.05. 24. 1. 2, 2.55.

PROGRAM II: 8.05 Muzyczny 
dialog: saksofon — akordeon: 
8.35 Nasze spotkania: 9.35 Ludzie 
dobrej roboty: 9.55 Łódzki koło­
wrotek muz.; 10.25 Teatr PR: 
„Krótkie spięcie” — słuch.; 11.10 
Kwadrans dla włoskich zespołów: 
11.24 Konc. chopinowski z nagrań 
Ikuko Endo: 13 Czas dobrych go 
spodarzy; 13.25 Marsze w wyk. 
ork. dętych: 13.40 „Ulica Topolo­
wa” — gawęda: 14.05 Muzyczno 
propozycje na weekend: 14.30 Ar 
tykwariat z kurantem: „Taniec 
na sto sposobów” — gawęda: 14.4? 
„Błękitna sztafeta”; 15 Amator­
skie zesn. przed mikrofonem; 15.2' 
Gra Ork. Smyczkowa pod dyr 
L. Stokowskiego: 15.50 O czvm pi 
sze prasa literacka: 17.15 „Z ży­
cia organizacji młodzi°żowvch”- 
17.25 „Graiaca szafa”: 17.55 Radio 
express: 18.10 „Poznań literacki” 
— felieton: 18.20 „Widnokrąg” — 
program pop.-naukowy. Wydarze­
nia. oninie, refleksje że świata na 
uki: 19.15 Język francuski: 19.31 
„Matysiakowie”; 20.01 Recital ty­
godnia — K. A. Kulka — skrzyp­
ce; 20.34 Samo życie: 20.44 Muz. • 
rozrywk.; 21.20 Wesoły kramik: 
21.35 Dialogi nie tylko muzyczne: 
22.33 Śpiewa G. Czocheli: 22.45 Ze 
snół Dziewiątką — Co my na to; 
’3.15 Konc. wieczorny.

WIADOMOŚCI: 3.30. 4.30. 5.30.
6.30. 7.30, 8.30, 9.30, 12.05. 14. 16, 19. 
22. 23.50.

PROGRAM III: 7.30 Algierskie 
refleksje — gawęda: 7.40 Muzycz 
na zegarynka; 8.05 Mój magneto­
fon: 8.35 Beat symf.: 9 „Całe zda 
nie nieboszczyka” — ode. 24: 9.10 
Pocztówka dźwiękowa z Fzvmti: 
9.30 Nasz rok 73: 9.45 A. Vivaldi 
— Concerto G-dur na dwie man­
doliny i ork. smyczkowa opr. na 
2 lutnie: 10 Nowa fala muz. soul; 
10.15 Szlagiery z kinematografu; 
10.35 Wszystko dla nań: 11.45 
„Dziwne losv Jane Eyre” — ode. 
8: 12.25 Za kierownica: 13 Na bvd 
goskiei antenie: 15.10 Album muz. 
uniwersalnej: 15.30 O losach biosz 
czadzkich kurierów — rep.: 15.45 
Co się śniewa w Paryżu: 16 Oklas 
ki dla Donny Hathaway’a: 16.25 
Odrodzony jazz: 16.45 Nasz rok 73; 
17.05 „Całe zdanie nieboszczyka” — 
ndc. 25: 17.15 Mó.i magnetofon: 
17.40 Gawędy o Oświęcimiu — ode. 
dr R. Kalety: 17.50 Muz. filmowa 
A. Korzyńskiego: 18.15 „W noszn- 
'-iwaniu straconego akordu” — 
”ra i śpiewa Moody Blues: 18.30 
”o1ityka dla wszystkich: 18.45 An­
tologia miniatury muzycznej — 
-haconne: 19.05 Ballady — wspom 
cienia: 19.20 Książką tygodnia: 
'ruzvcma poczta UKF: 20 K.oro-
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Przed kongresem spółdzielczości 
zaopatrzenia i zbytu

W końcową fazę weszły już przygotowania do zapowie­
dzianego na koniec lutego br. VI Kongresu Spółdzielczości 
Zaopatrzenia i Zbytu. Podczas obrad największą wiejską 
organizację spółdzielczą — liczącą ponad 4,5 min członków 
— reprezentować będzie 1119 delegatów wybranych na zjaz­
dach PZGS 1 WZGS.
Wśród wybranych przedsta­

wicieli na Kongres, około 63 
proc, to ludzie pracujący bez­
pośrednio w rolnictwie. Swoje 
liczne przedstawicielstwo bę­
dą miały również w obradach 
kobiety wiejskie (ok. 300 dele­
gatek) oraz młodzież. Pozosta­
łą grupę delegatów stanowią 
najaktywniejsi pracownicy GS 
i ich związków, nauczyciele o- 
raz przedstawiciele innych in­
stytucji i organizacji współ­
pracujących ze wsią.

Zakończone niedawno zjaz­
dy WZGS pozwoliły na dalszą 
konkretyzację i ukierunkowa­
nie postulatów i wniosków, w

zewsząd y 
1 /o wszystkim

PONAD 16 MLN ZŁ 
NA JWELIORACJE

OBORNIKI. Na znaczną zwyż­
kę plonów roślin w ub. roku nie 
mały wpływ wywarły w pow. o- 
bormekim poczynione nakłady 
inwestycyjne na melioracje rol­
ne. Sięgnęły one kwoty 11,5 min 
zł, za którą wykonano m. in. no 

drenowania i odbudowę sta­
rych na obszarze 234 ha użyt­
ków rolnych oraz zagospodaro­
wano pomelioracyjnie 269 ha. V/ 
'ym roku zaś wielkość nakładów 
na ten cel przekroczy 16,6 min 
zł. M. in. nowe dreny założy się 
na obszarze 535 ha odbuduje 
się 119 ha rowów i zagospoda­
ruje 129 ha łąk. (bop)

LEPSZE DROGI

LESZNO. Tegoroczne zadania 
oowiatu leszczyńskiego w zakre 
sie komunikacji przewidują dal­
szą modernizację dróg o na­
wierzchni twardej oraz budowę 
nowych w ramach czynów spo- 
'ecznych. Zmodernizowanych zo 
stanie 15 km dróg lokalnych na 
odcinkach: Goniembice — Ko- 
'onowo — Ratowice, Górka Du­
chowna — Sulejewo, Drzeczko- 
vo — Goniembice oraz Świerczy 
na — Miąskowo. Dzięki czynom 
społecznym ma przybyć 4 km 
•eoszych dróg na odcinku Klo- 
nówiec — Goniembice i Lipno 
- Smyczyna. (r)

WIĘCEJ PRZEDSZKOLAKÓW

LESZNO. W tym roku przewi­
duje się w pow. leszczyńskim o- 
twarcie dwóch nowych przed­
szkoli w Krzycku Wielkim i Gro 
dzisku. Ponadto istniejące przed 
szkole w Rydzynie powiększy 
się o jeden oddział. Dzięki temu 
'iczba dzieci, korzystających z 
*vch placówek zwiększy się o 
■‘90 i osiągnie liczbę 900.

W Rydzynie pobudowane zo­
stanie również nowe przedszko­
le przy Zakładach Przetwór­
czych PZGS, zatrudniających 
większość kobiet. Ostatnio od­
było się wmurowanie aktu erek­
cyjnego pod budowę tej poży- 
'ecznej placówki, która pomie­
ści 120 dzieci. Budowa przed­
szkola zakończona zostanie je­
szcze w tym roku, (r) 
wód taneczny; 21.50 Opera Ch. 
Gounoda: „Romeo i Julia”: 22.08 
Gwiazda siedmiu wieczorów — Ze 
spól The Doors; 22.15 Powieść w 
wyd. dźw.: „Pilna przesyłka do 
Londynu”; 22.45 „W»dna tortura” 
— gra zesp. Herbie Hancock’a: 
23 Niezapomniane recytacje — M. 
Wyrzykowski; 23.05 Wieczorne 
spotkeni” z Gilbertem O’Śu1Hva- 
nem: 23.50 Na dobranoc gra Helen 
Reddy.

WIADOMOŚCI: 5, 6. 7, 8, 10.30, 
12.05, 15, 17. 19, 22.

NIFDZIET A — PROGRAM I: 
7.30 W rannych pantoflach; 9.05 
Fala 73: 9.15 Magazyn Wojskowy; 
10 Dla dzieci młodszych: „Moja 
wyspa” — rozstrzygniecie konkur 
su związanego z cvklem słucho­
wisk Anny Kamieńskiej pt. „Sa 
takie wyspy”: 10.20 Konc. życzeń 
miłośników muz. poważnej: 11 
Rozgłośnia Harcerska; 11.40 Czy 
znasz mapę świata?; 12.15 Wize­
runki ludzi myślących: 12.45 „Nasi 
ulubieńcy”: 13 Transm. z Zakopane 
go z Międzynarodowego Konkur­
su Skoków Narciarskich o Puchar 
Przyjaźni: 14 Konc. muz. czeskiej; 
14.30 „W Jezioranach”: 15 Konc. 
życzeń: 16.05 Tygodn. przegląd 
wvdarzeń m'edzvnar.: 16.20 Teatr 
PR — wcieramy Premiere ro­
ku 1972: „Wilhelm i AHcja”; 17.30 
Muzyka: 17.49 MeL lud. w wyk. 
Chóru i Kaneli Ludowej F^zgł. 
S’a«k’ei p/d W. Byszewski^o: 
18.98 Piosenka Miesiąca: 18.39 Ma­
rek Sart przedstawia polska mu­
zykę instrum.: 1915 Przv muzyce 
o sporcie: 20.30 .Matysiakowi®”: 
21 Turniej śpiewających K9*rń- 
mentalistów; 21.30 Radiovariete

oparciu o które toczyć się bę­
dzie zapewne dyskusja na 
kongresie. W odbytych już 
spotkaniach przedkongreso­
wych wskazywano na dużą 
dynamikę w ostatnich 2 la­
tach działalności gminnych 
spółdzielni i potrzebę dalszego 
jej rozwijania. Powszechnie 
zwracano uwagę na dalsze u- 
niacnianie autorytetu samo­
rządów spółdzielczych i ściślej 
szego respektowania ich po­
stanowień przez związki 
gminnych spółdzielni. Podkre­
ślano też wkład spółdzielczości 
samopomocowej w rozwój 
działalności kulturalno-oświa- 

• towej na wsi m. in. poprzez 
kluby rolnika, ośrodki „No­
woczesna Gospodyni” i zespo­
ły młodego rolnika.

Wielu delegatów zobowiąza­
nych zostało do krytycznego 
ustosunkowania się do niektó­
rych sfer działalności gmin­
nych spółdzielni. Spółdzielcy 
uskarżają się niejednokrotnie, 
na nie najlepsze w wielu re­
jonach zaopatrzenie sklepów 
w towary konsumpcyjne oraz 
środki do produkcji rolniczej, 
a szczególnie niektóre asorty­
menty maszyn i narzędzi rol­
niczych oraz części zamiennych 
do nich. Rolnicy podkreślają, 
że w wielu wypadkach winę 

■za taki stan rzeczy ponosi prze 
mysł kooperujący z rolnic­
twem.

Wiele krytycznych uwag 
kierowanych jest nod ad-e- 
sem zakładów produkcyjnych, 
podległych gminnym spółdziel 
niom. Chodzi tu m. in. o nie­
dostateczne zaopatrzenie skle­
pów w pieczywo (szczególnie 
województwa wschodnie) czy

Telefonizacja wsi 
przyspieszona o rok
Coraz lepsza komunikacja 

przybliżyła wsie do miast, do 
ośrodków, świadczących po­
moc lekarską, weterynaryjna 
i inne pilne usługi, nie jest 
jednak w stanie zastąpi? 
łączności telefonicznej. W 
ostatnich dwóch latach zazna­
czył się duży postęp w telę- 
fonizowaniu wsi, w czym nie 
mało społecznej pomocy wnie­
śli sami mieszkańcy. Zadania 
w tym zakresie na rok bieżą­
cy przewidują telefonizację 
dalszych 250 wsi sołeckich 
oraz automatyzację 18 central 
wiejskich. Na koniec 1973 ro­
ku 92 proc, wsi sołeckich w 
woj. poznańskim mieć będzie 
łączność telefoniczną. Oznacza 
to przyspieszenie o 1 rok pier­
wotnych założeń, przewidzia­
nych w planie 5-letnim.

Jeśli chodzi o inne pozytyw­
ne zmiany w zakresie łącz­
ności, kontynuować sie bedze 
prace, związane z likwidacją 
anachronicznych anaratów te­
lefonicznych z korbką Plan 
na rok bieżący przewiduje bu­
dowę automatycznej centrali 
międzymiastowe] w Chodzie­
ży. Gostyniu, Kole, Szamotu­
łach i Wągrowcu. (zd)
110; 22.30 Zaproszenie do tańca; 
0.10 Program nocny z Kielc.

WIADOMOŚCI: 6. 7. 8. 9. 12.05. 
16. 20. 23. 24. 1. 2. 2.55.

PROGRAM II: 7.45 Piosenki z 
uśmiechem: 8 Moskwa z melodia 
i piosenka słuchaczem eolskim; 
8.35 Radionroblemv; 10 Wielkopol­
ska niedziela: 12.30 Poranek sym­
foniczny 13.30 Podwieczorek przy 
mikrofonie: 15 Teatr dla dzieci: 
„Bvł wśród nas”: 15.30 „Dom. ro­
dzinny dom” — magazyn: 16.30 
Konc. chopinowski z nagrań S. 
Francois; 17.05 Warszawski Tvgod 
nik Dźw.: 17.30 Rewia piosenek; 
18 „Rocznica ślubu” słuch.: 
18.45 Muzyka rozrywkowa: 
19.15 „Kurtyna w górę” — 
aktualności teatralne: 19.45 Woj­
sko. strategia, obronność: 20 Ma­
gazyn literacko-muz. nt. „Pani 
Walewska”: 21.30 Skrzypce w Jaz­
zie: 22.05 Ogólnop. wiadom. spor­
towe: 22.35 Niedzielne spotkania z 
muzyka z cyklu „Wielcy dyrygen 
ci i ich orkiestry”; 23.32 Mel. na 
dobranoc.

WIADOMOŚCI: 3.30, 4.30. 5.30,
6.30. 7.30. 8.30. 12.05. 17, 19, 22, 23.59.

PROGRAM III: 7.30 Snotkanie z 
Shirlev Bassev: 8.10 laiba dooko­
ła świata; 8.35 Niedzielne rytmy: 
9 „Cnie zdanie nieboszczyka” — 
ode. 25: 9.10 Grajace listy: 9.35 
Gdv sie mówi A... — aud. nublic.: 
10 Ilustrowany Tygodnik Rozryw 
kowy; 11 25 Zapomniane konc. 
forton I. Moscbeles: Konc. g-moll 
oo. 58- 12.05 Czv tak właśnie by­
ło? „Ostatni lot księcia Kantu” 
— słuch, dokum.; 12.30 Miedzy 
„Bobino” a „Olimnia”: 13 Tvdzień 
na UKF-ie; 13.15 Kronika dźw. z 

też matą moc przerobową jed­
nostek remontowo-budowla­
nych GS. Wskazuje się na nie 
najlepszą bazę techniczną ob­
sługi produkcyjnej rolnictwa i 
niedostateczny rozwój sfery 
usługowej dla mieszkańców 
wsi. Sieć placówek usługo­
wych powinna ulec w najbliż­
szym czasie dalszemu zwięk­
szeniu ilościowemu oraz zmia­
nom samej ich organizacji.

W wysuwanych na zjazdach 
postulatach, dotyczących dal­
szej działalności, delegaci 
wskazują na potrzebę szyb­
kiego zakończenia reorganiza­
cji własnej sieci GS pod ką­
tem dostosowania struktury i 
działalności do nowego podzia 
łu administracyjnego na wsi. 
W ośrodkach gminnych — zda 
niem dyskutantów — powin­
na być koncentrowana więk­
szość nakładów inwestycyj­
nych gminnych spółdzielni. 
Tam też lokalizowane powin­
ny być w pierwszej kolejności 
nowe placówki usługowe, han­
dlowe i rzemieślnicze. Działa­
cze wiejscy podkreślają potrze 
bę dalszych usprawnień i roz­
szerzania wieloletniej kon­
traktacji płodów rolnych i 
zwierząt rzeźnych, co sprzy­
jać ma specjalizacji gospo­
darstw i dalszej intensyfikacji 
produkcji rolnej.

Wszystko wskazuje na to, że 
właśnie te sprawy znajdą się 
w centrum uwagi podczas ob­
rad VI Kongresu CRS.

W Obornickiem

Współdziałanie ze środowiskiem 
- hasłem harcerzy

Praca z harcerzami na wsi różni się od takiej samej 
działalności w mieście, Wpływa na to wiele czynników. Do 
niedawna jeszcze środowisko wiejskie odnosiło się do har­
cerstwa nieufnie. Młodzież mana wsi ponadto znacznie wię­
cej pracy niż jej rówieśnicy w mieście, stwarza to więc 
konieczność prowadzenia całkowicie odmiennej działalności 
harcerskiej.
Powiat obornicki należy do 

rejonów, gdzie większość człon 
ków harcerstwa rekrutuje się 
ze wsi. Miejcowy hufiec ZHP 
zalicza się przy tym do czoło­
wych w Wielkopolsce. Przez 
lata dopracowano się najlep­
szych wzorców pracy z dzieć­
mi i młodzieżą wiejską. Za­
decydowała o tym przede 
wszystkim aktywność i ofiar­
ność kadry instruktorskiej, 
która potrafiła nadać zaję­
ciom odpowiedni charakter. 
Poza tym cztery istniejące w 
powiecie ośrodki harcerskie (w 
Obornikach. Rogoźnie, Muro­
wanej Goślinie i Ryczywole) 
posiadają komendy, składają­
ce się przeważnie z nauczy­
cieli. pracujących w ZHP z 
zamiłowania.

To, że harcerstwo obornic­
kie cieszy się uznaniem śro­
dowiska jest również wyni­
kiem pełnej zaangażowania 
postawy samych harcerzy. Ce 
lem działalności każdej dru­
żyny jest bowiem ścisłe wsnół 
działanie ze środowiskiem. 
Praca dla własnej wsi. groma­
dy. zakładu opiekuńczego 
realizowana jest nie tylko o- 
kazjonalnie — w czasie aler-
sali Fili morę; 14.05 Niemen — 
instrumentalista; 14.20 „Peryskop” 
— przegląd wydarzeń tygodnia; 
14.45 Z kompozytorskiej teki Ch. 
Aznavoura; 15.10 Mel. domowego 
zacisza: 15.30 Battement tendu. 
plie, arabesgue — rep.; 15.50 Zwie­
rzenia prezentera: 16.15 Z dziejów 
satyry — S. Leacock: 16.45 Piosen 
ki z „włoskiego buta”; 17.05 „Ca­
łe zdacie nieboszczyka” — ode 26: 
17.15 Mój magnetofon: 17.40 Pre­
miery Polskich Nagrań: 18 Coś w 
tym jest — rozmowa o filmach: 
18.15 Z jazzowego archiwum — 
L. Armstrong i L. D. Christian: 
18.30 Mini-max — czyli minimum 
słów, maksimum muzyki; 19.05 
„Miraż” — słuch.; 19.35 Muz. 
poczta UKF: 20 Giocoso ma non 
tronpo — gawęda: 20.10 Wielkie 
recitale — Puggiero Gerlin na Fe 
stiwalu w Brescii: 21.05 Rrzeczy- 
wistość i poezja S. F1ukowski»go; 
21.25 Płyty nasze i naszych przy 
jaciół; 21.50 Opera Ch. Gounoda: 
„Pom^o i Julia”: 22.08 Gwiazda 
siedmiu wieczorów — Zespół The 
Doors; 22.20 Wizerunki ojczyste: 
22.35 Wsnomnienia kabaretowe: 
23 Niezapomniane recytacje — J. 
Kreczmar: 23.05 Muzyka nocą; 
23.50 Śpiewała: Rada i Mikołaj 
W^Hza-inowi®

WIADOMOŚCI: 6, 8.30. 14, 19. 22.

C teuwhm 1
SOBOTA — PROGRAM I: 9 — 

„Życie małżeńskie” — cz. I fab. 
film franc. pt. „Jean Marc” — 
dozw. od 1. 16: 11.55 — Biologia 
kl. IV Lic. Teoria ewolucji K. Dar

Skrzydlaci „mohikanie“
Widoczny z dala, góruje nad 

polami Podrzewia. Obracające 
się śmigła zwracają uwagę 
przejezdnych. To wiatrak — 
ostatni „mohikanin” przemysłu 
młynarskiego minionych lat. 
Jest jednym z niewielu czyn­
nych jeszcze wiatraków w 
Wielkopolsce. Podobne pracu­
ją już tylko w powiatach: 
Słupca, Kościan, Konin, (2 wia­
traki), Koło i Gniezno. Do ro­
ku 1954 było ich jeszcze 348. 
Dziś w oryginalnym stanie 
zachowało się tylko 7 pracują­
cych. Część — 70 wiatraków 
— zmodernizowano, przerabia­
jąc je na napęd mechaniczny, 

tów czy okresowych akcji — 
ale stale i systematycznie. W 
inicjatywach na rzecz środo­
wiska przodują drużyny z Bu 
dziszewka, Łukowa, Parko­
wa i Ryczywołu. Ponadto wła 
dze terenowe, zakłady pracy, 
gminne spółdzielnie itp. oka­
zały się dobrymi opiekunami 
drużyn harcerskich. Ich po- 
moc sprowadza się zarówno 
do przydzielania potrzebnych 
środków pieniężnych, jak i 
łożenie na sprzęt i wyposaże­
nie oraz ułatwiania organiza­
cji obozów i biwaków.

Stan obecny nie zadowala 
jednak jeszcze obornickich 
harcerzy. Zamierzają oni na­
wiązać ścisłą współpracę z 
TKKF-em, aby wspólnymi si­
łami upowszechniać turystykę 
na terenie powiatu. Chcą też 
dopracować się lepszych rezul 
tatów w akcji nieobozowego 
lata. Komenda Hufca rlanuje 
równocześnie utworzenie ma­
łych ośrodków metodycznych 
przy poszczególnych ośrod­
kach. które zaiełvby sie oprą 
cowywaniem programów dzia­
łania dla drużyn i zastęnów 
w oparciu o aktualne warun­
ki terenowe, (bop)
wina; 15.30 — Program I proponu­
je; 15.50 — Redakcja Szkolna za­
powiada; 16.30 — Teatr Młodego 
Widza — Aleksy Arbuzów „Mój 
biedny Marat”; 18 — Turystyka i 
wypoczynek; 18.10 — Spotkania z 
przyrodą — (kolor); 18.35 — Sztu­
ka dla każdego — (kolorl: 19.20 — 
Dobranoc i Monitor — (kolor); 
20.15 — Mała Scena Teatru Roz­
rywki — I.ouis Verneuil i Geor- 
ges Berr ..Mecenas Bolhec i icen 
mąż”. Reżyseria — E. Dziewoński: 
21.30 — Dziennik: 21.50 — Wiadom. 
sport, i rep. z ogłoszenia Plehlscy 
tu Przeglądu Sportowego na 10 
najlepszych snortowców Polski ro­
ku 1972 : 22.20 - „Zvcie małżeń­
skie” cz. I — fab. film franc. ot. 
„Jean mw — dozw. od 1 16.

PROGRAM II; 16.10 *— ,,Wieczór 
z piosenka” — Z Kłuhu Piosenki 
ZAKR- 16.40 — Jego ekscelencja 
miasta ode. I; 17.10 — Polska ocza­
mi dokumentalistów 1945—1970 — 
„Pierwsze sukcesy międzynarodo­
we”; 17.50 — Doktorat z myślenia 
— program nublic.; 18 20 — Jeżyk 
niemiecki: 18.50 - „Raj utraco­
ny” — film z serii Świat, który 
nie może zaginać — (kolor): 19.20 
— Dobranoc i Monitor — fkolorp 
20.15 - „Marta” - fab. fPm cze- 
chos’owacki — (kolork ?’.3O — Uro 
czysty Koncert ONZ: 22 35 _ 24 
dz’ny — (ko’nr): 22.45 — J. nr-Hl 
sk» łnowt.): 23.15 Program II pro- 
ponuie.

NIEDZTFl A — PROGRAM f. 
7.45 — TV Kurs rolniczy; 8.20 _  
Przynominamy. radzimy: 8.30 — 
Nowoczesność w domu i zagro­
dzie: 9 — Dla młor^-ph widzów- 
Teleranek - „Niewidzialna ręka”’ 

pozostałe zniknęły z naszego 
krajobrazu.

Wiatrak w Podrzewiu, pow, 
Szamotuły, prowadzony przez 
Michała Schultza, miele zboże 
okolicznych rolników na pa­
szę. Jest jeszcze dobrze utrzy, 
many w pełni sprawny, tyle, 
że jego wydajność uzależnia 
siła wiatru. Bywa że ześrutu- 
je 3 tony ziarna na dobę ale 
wcale nie do rzadkości należy 
że staruszek wypoczywa przez 
kilka dni z braku wiatru — 
siły napędowej.

Jeszcze dzisiaj ma sporo ro­
boty chociaż, jak informuje 
nasz rozmówca, z każdym ro­
kiem maleje liczba klientów. 
Coraz częściej rolnicy sięgają 
po pasze treściwe, wypierają­
ce karmę tradycyjną i jedno­
stronną jaką jest śruta. Stąd 
obroty wiatraka — młyna są 
coraz mniejsze. Staruszek wy­
maga skrzętnych zabiegów i 
stałej konserwacji. Kończy się 
jeden z kamieni. Nowych już 
nigdzie się nie dostanie. Zastą­
pić go może kamień wymonto­
wany z wiatraka który wcześ­
niej zakończył swój żywot. I 
tak każdy dzień zbliża do koń­
ca żywota kolejny obiekt pa­
miętający czasy swej świet­
ności. Cóż, staruszek nie wy­
trzymuje próby czasu i ... kon­
kurencji potężnych zakładów, 
musi odejść. Ale czy koniecz­
nie musi zniknąć z wielkopol­
skiego krajobrazu? (za)

Z Leszna

Gotowi do akcji 
na fundusz zdrowia
Na plenarnym posiedzeniu 

Komitetu Frontu Jedności Na 
rodu w Lesznie powołano Po­
wiatowy Komitet Narodowego 
Funduszu Zdrowia, na czele 
którego stanął dr Ludwik Apo 
linarski. W skład 32-osobow?) 
go Komitetu weszli przedsta­
wiciele wszystkich środowisk 
Leszna i powiatu.

W związku z wyborem do­
tychczasowego przewodniczą­
cego Komitetu FJN — KaV‘ 
mierzą Paszka, na stanowi^0 
I sekretarza Komitetu Miejski 
go PZPR w Lesznie, Plęnu* 
w jego miejsce wybrało zna­
nego działacza społeczno-po11' 
tycznego Henryka Bednarczy­
ka — wiceprezesa PZGS. ‘

Wizyta na torze samochodów'1’’- 
y.V Klub Śmiałych, fi’.m z sen> 
„Mój przyjaciel Ben”. Zrób W> 
— przed kamerami A. sł2?°ę.a^ 
10.20 — „Antena”; 10.35 — " , 
rym Kinie: „Film moja ’ 
11.25 — Reprez®ntacyjna ,Ork oe0; 
Pomorskiego Okręgu Woiskow 12 - Dziennik: 12.10 - Spraw^ 
Magazyn Sportowy: 14 — 
ny; 14.30 — Dla dzieci: K. 1 -0, 
— Gucio i Cezar — ode. I ~~ _
lor): 15.20 — W obiektywie: 
„Józef Laufer i jego niosenK .^f. 
program rozryw.: 16.20 — ”f )1(ł 
kiem i weglem”: 16.45 — "_ „jj 
Gra — teleturniej: 17.40 — 
„Kobiety ich życia” — ■,'an1Nof 
jak nikt” (Kamil Cyprian. .. 
wid); 18.35 — Tele-ecbo — „ns 
19.20 — Dobranoc i Dziennik ( 
— „Chłopi” — film ser. Tvr 
„Gospodynie” — (kolor): 
PKF: 21.05 — „Znasz li ten ki 
— progr. estradowy. Wykon 
Z. Sośnicka, C. Niemen. R; A, 
brychski Asociacja , Hagaw 
Rosiewicz „Alihabki”. Dii" 
tenianowy M. Tomaszewski j. 
Kisielewski. Zesp. „Novi” * 
22.^ _ m-paz^n s-ortow^-

PROGRAM II: 15 25 — D^a 
dvch widzów — „MvszołAW • cKc: 
ricznik i inni” — fab. Jfrtć* 
16.40 — H5storia żeglugi » 5fl - 
cz. I; 17,10 — „Horoskop”’- gio 
Filmv studyjne „Ya^araiso 
ja miłość” — fnb. fbm ^,5 
19.20 — Doh-anoc i Dzien*RK- ścj 
— KUsycv humoru — - 
wschodni-” — Jan Potocki Wj _ 
w>“i?’»: 2n.ss _ Kiasvcvzm 
(Rźwiek i ’inia): 21.4S — 'Lńwi* 
Giordana Bruno” — fakty u*


